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Nowy Jork, 8 sierpnia. którzy Od 8 lat zajmują się lotnictwem. New Yorku z zamiarem pobicia śWiato-lłek, o godz. 16.25 w Rayak, małej miej-
. (P Ą T). Dwaj lotnicy polscy Broni~l Dotychczas brak . wiadomości jaką wego rekQrrdl~długości lotu bez ląd.owa scowości w Syrji, pod Beyruth. 
sław I Józef Adamowicze na samolocie drogę .obiorą lotnicy. nia, . będącego w rękach anglików, osią- ' Światowy rekord długości lotu bez 
"Orzeł Biały" wystartowali dziś o go- Londyn, 7 sierpnia. gnęli wspaniały sukces. lądowania został obecnie pobity przez 
dzinie 6.06 według czasu miejscowego Dwaj piloci francuscy Codes i ROSy'1 Po 54 godzinach i 45 minutach lotu, francuzów o 571,5 mil angielskich. 
z lotniska Loyd - Bennt • field. którzy w sobotę rano wystartowali z piloci francuscy wylądowali w poniedzi.a 

Samolot skierował się ku nowej Zie . . . 
mi. 

Lotnicy zamIerzają przelecieć nad 
Harour • Grace. 

CELEM ICH PODRÓŻY JEST 
POLSKA. 

H E l I 
"Orzeł Biały", na którym lotnicy 

Adamowlcze odbyć mają swój lot trans 
atlatntycki fest jednopłatowcem. 

Obaj lotnicy są przemysłowcami, 

Nie wolno spoglądać na kanclerza nawet przez 
Betkę. - Straszli wy teror w Niemczech 

lor-

Samoloty zderzyły się 
w powietrzu w czasie ćwiczeń 

Dublin, 8 sierpnIa. 

Berlin (PAT), 8 sierpnia. 
Aresztowania komunistów w całej 

Rzeszv trwają w dalszym ciągu. 

bom, którym udowodniono, że uiszczaią 7.drowisku 
ieszcze potajemnie składki do kas ,var- Bawarii. a 
tyjnycTl organizacYi social-demokratycz by spokój 

górskiem Bercbtesgaaen w 
wladze wydały zarządzenia, 
kanclerza nie Został nicu!' •• 

W Berlinie policja ujęta 60 komuni
stów, w okręgu magdeburskim - 40. w 
Bqnn - 27, we Wrocławiu - 23. i w 
Oelsenkirchen - 9 agitatorów komuni
stycznych. 

nych lub komunistyczn.vch. zakłócony. 
Berlin (PAT), 8 sierpnia. Drogi, prowadzącej 'na Salzberg, 

Podczas lotu ćwiczebnego irlandzkiej 
floty powietrznej, nastąpiło zderzenie 
dwuch aparatów, z których jeden runął 
ze znacznej wysokości, grzebiąc pod 
S'zczątkami jednego z najlepszych lotni
ków irlandzkich, por. Twohi~. 

Poseł narodowo - socjalistyczny, pa- gdZie mieszka Hitler. nie wolno używać 
stor Munchmeyer wystąpił na zg1roma- nikomu prócz kanclerZa i jego najbliż
clzeniu w Norymberdze z żądaniem, aby I sze~o otoczenia. 

Berlin (PAT), 8 sierpnia. żyd. który uwiedzie dziewczYIll1 pochO- Policja wezwała miejscową ludność 
Senat m. Hamburga postanowił dzenia aryjskiego był karany śmiercia,. oraz przebywających w Berchtesgaden 

wstrzymać wypłaty zasiłków z tytułu I Berlin. 8 sierpnia. i okolicy turystów. by szanowali spokój 
świadczeń socjalnych wszystkim oso-I Hitler bawi obecnie na urlopie w u- kanclerza. nie rozmawiali głOśno ani nie 

WiBlka ka asIrola W czasie wyścigów w Szwecji 
Siedem, samochodów w płomieniach - Dwaj 

aułomobi.liściponieśli śmierć, pięciu ciężko rannych 
Sztokholm, 8 sier,pnia. I ców straszliwie poparzonych. W stanie I cała wieś staneła w plamieniach. Żad.fle-

(sh) W Szwecji odbywały się wczo-I cię:hkim odwieziono ich do sz.pitala. . go z domów nie zdołano jwż uratować. 
raj wyścigi samochodowe o wielką na- DWlUch pozostałych automobilistów W ogniu zginęło wiele sztuk bydła. -
grodę narodową. Rok rocznie wyścig ten wydobyto martwych. Zwłoki dwuch zabitych kierowców od-
jest największym ewenementem sporto- Tymczasem wskutek wYlbuchu zbior- wieziono do Sztokholmu. 
wym SzwecH. ników z benzyną zapaliło si'ę kilka do- Tragiczne zakończenie wyścigów Wy 

Tegoroczne -zawody miary przebieg mów wieśniaczych przy szosie. Nim wolało w Szwecji ni'ezwy1de przygnę
niezwyikle tragiczny. Wkrótce DO star- wieśniacy' zdolal,i opanować sytuację, biające wrażenie. 
cie jeden z iada.cych na przedzie WOzów 

Walki rewolucyjne nil Kubie 
uległ katastrofie. Samochód wpadł na 
przydrożne drzewo, odbił się od niego 
i runął na środek szosy. Auto stanęła 
w plomieniach. 

Tymczasem kierowcy następnych sa-, 9'r~~ud~n' :Jflo(;liodO 6~d~i~ Dlusioł ustqpii 
mochodów nie by/li w stanie zahamować Havanna, 8 sierpnia. (PAT.) denta Machado do zawieszenia wolności 
swych wozów. Sześć maszyn wpadło Pogłoski o us.tąpieniu prezydenta Ma konstytucyjnej. 
na vlonace szczątki auta i stanęły rów- chado, ~resztą nieprawdziwe, wywołały Na całej Kubie ogłoszono stan wy-
nież W Dlomieniach. Na szosie utworzy- przed pałacem prezydenta żyw~ołowe jątkowy. 
la się plonąca góra rozbitych maszyn. manifestacje, które przybrały fOrmę po- New York, 8 sierpnia. (pAT.) 

Wypadek miał miejsce w centrum ważnych r<nruchów. Pomimo oficjalnych zaprzeczeń w ko 
wioski, której mieszkańcy pośpieszyli Liczba zabitych jest znacznie wyższa łach politycznych panuje przekonanie, 
szoferom z pomocą. Z pod Dlona,cych niż pierwotnie przypuszcz.ano, chociaż że prezydent Machado poda się do dy
samochodów wydObyto vieciu kierowo dotychczas brak jest oficjalnych wiado- misji i opuści Kubę. 

~piewali w sąsiedztwie jego mieszkania 
i żeby wogóle starali się uprzyjemnić kan 
clerzowi jego wypoczynek letni. 

Zwraca się też uwagę ludności. że 
obserwowanie każdego ruchu kanclerza 
przez lornetki nie należy do dobrego 
tonu. 

Berlin, 8 sierpnia 
Biuro Wolia komunikuje: 
Dzsiaj przed południem t ambasador 

Francji zjawił się w urzędzie spraw za
granicznych i oświadczyłt powołując się 
na pakt czterech mocarstw, że propa
ganda niemiecka w stosunku do Austrji, 
w pewnych wypadkach, jakie wydarzyły 
się ostatnio, nie da się pogodzić z istnie
jącymi zobowiązaniami traktatowemi. 

Ambasadorowi oświadczono, że rzą

dowi Rzeszy nie wydaje się właściwe 
zastosowanie paktu czterech mOcarstw 
w tej formiet że ze strony Niemiec nie 
zaszły żadne wypadki naruszenia umO
wy i Niemcy z tego powodu uważają to 
wtrącanie się do sporu niemiecko-austr
jackiego za niedopuszczalne. 

Angielskiemu charge d'affaires, któ
ry pOpQłudniu interwenjował w tej sa
mej sprawie, udzie10M takiej samej od
powiedzi. mości. I Prezydent Roosevelt jest rzekomo 

l!YJ'1 .i'~\1HII\\III\lIlIIlIIll!11I111!1I11l1!l11l!1!11!111!!1!l!lIllIllIl!iliill Policja dokonała przeszło stu areszt.o przeciwny interwencji Stanów Zjedno- ______ 2!111!! ______ _ 
wań. Ambasadę Stenów Zjednoczonych czonych. 

Na Dalekim Wschodzie 
spokój 

zamieni<:mo na szpHal. I Machado ~ przeI?~wi~niu wygłoszo- Marszałek Raczkiewicz 
Havanna, 8 sierpnia. (pAT.) narodu, wzywając do obrOny niepodleg- W Buenos Aires 

nem przez radJo zwroclł SIę z apelem do I -
~ongres kubański upoważnił prezy- łości republiki za wszelką cenę. Buenos Aires, 8 sierpnia. (PAT.) 

Tokjo, 8 sierpnIa. (PAT.) 
Ministerstwo wo>jny wydało komuni

kat, w którym oświadcza, że zakończyło 
całkowicie operacje związane z wycofa 
niem wojsk japońskich na południe od 
wielkiego muru chińsikie'gQ, 

~-ro:--- Marsz.ałek Raczkiewicz, po przyby-

--o--

Arabowie niszczą 
zasiewy w Palestynie 

Paryż, 8 sierpnia. 
Jedna z agencyJ prywatnych donosi 

z Jero'lOlimy, iż a/keja sabotażystów a-
Paryż, 8 sierpnia. (p AT.) rabskich w stosunku do żydów w Pale-

Lotnicy le Faubre i Assolant posta- stynie trwa nadal. Ostatnio kilkudzie
nowili pobić rekord światowy długości SięCitl arabów usiłowało zniszczyć za
lotu bez lądowania na samolocie "Pai!- siewy kolO'l1istów \V Belt-Alfa· W mieJ
larci". I scowości Tuj-Karem władze aresztowa-

l r"1;Vv ~·~ "1:(''''--;ą wystartować nie I Ty 4 arabów, podejrzanych o agitację 
l Le [? .'t! ...: . J-.:t·Z z Calai~ lub Boulogne. ~ntyżydows:ką.. 

l Herriot w Cirecji. 
ciu do Buenos Akes złożył oficjalne wi
zyty prezydentowi republiki i członkom 
rządu. 

Ateny, 8 !;ierpnia. Stowarzyszeni.a polaków argenŁyń-
Przybył do portu Pireus, w drodze skich wybrały marszałka prezesem ho

do Sofii Herriot, na czele grupy parIa- norowym. 
mentarzystów francuskich. Polskie organizacje przyjęły z entu-

zjazmem projekt stworzenia światowego 
związku polaków. Goście zwiedzili miasto, poczem wzię 

li udział w śniadaniu, wydanem na ich 
cześć przez rząd grecki. O godz. 15-ej 
goście odjeżdżają do Stambułu. 

Clarel1ville, (Nowa Ziemia). 8. 8, 
Eskadra generała Balbo wystartow.a 

ła o godz. 2.45 według czasn JoJnlnego. 
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Krwawe porachunki 
osobiste MIi~ant a~wo~a [Ki ~KanOJ la Komooilm kal~~:~~~~;'~!~:~~;'rtz~;'~~~ 

dos~o ~~~r~r~~ ~!:w~~~jb~jk~~~ t?~ na dwa lata więzienia przyłączył się do ~trejku, lecz praco-
porachunków osobistych między Marją I Wczoraj przed sądem okręgowym wodniczący odczytał wyrok, skazujący ! ,~a! na bu~ow~e . p~zy ul. Orunv.:al~z-
Susul a 19-1etnią służącą Rozalią Maj- \V Krakowie zakończyła się sensacyjna dr. Pufelesa na dwa lata więzienia, z : kleJ. DO~ledzl~IJ Sl~ o ~~m streJkuJą-
cherczykówną. Susuł pobiła Majcher- sprawa aplikanta adwokackiego, dr. I zaliczeniem aresztu śledczego. I cy, n~pa~lt na m.ego I pobJh. 
czykównę tak ciężko, że musiano ją od- Maurycego Pufelesa, oskarr.n!!ego o W motywach wyroku, których od- BlI~dzle wybIto dwa. zębY. , P? do-
wilCŹĆ do szpitala. komunizm. I czytywanie zajęło pól godziny, sąd po- i konaniU zemsty napastmcy zbIegI!. 

W sprawie tej policja wszczęła do- W dalszym ciągu przewoau sądowe-i dał, że oskarżony iako inteligent i wy-, W""rodna m-tka 
chodzenie· go przesłuchaf sędzia dr. L..aiipski sze-! bitna indywidualność był w swej dzia- 3! ~ 

reg świadków, m. inn. komisarza Ole-' łalności dhpaństwa bardzo groźny. W bramie domu przy ul. Koletek 3 
Krwawa awantura arczyka, który potwierdził winę oskar-; Jako okoliczności łagodzące uznano zllaleziono przed kilku dniami porzuco-

. .. . żonego. Po odczytaniu aktów, obcią-, nienaganny zywot i chorobę, jakiej się ne niemowlę płci żeiIskiei. Jak usta-
Do sZPl~ala w ~rcrkow1e przyw1ezlO- l zających dr. Pufelesa, ~brat glos pro-l nab2wił w \vięzicniu. Obrona posta- lono, wyrodną matką jest Maria No

no wez.oraJ franCIszka Sokoła, u ~tóre- kurator dr. Gartaczyński oraz obroń-: wiła wniosek o wypuszczenie .dr. Pu- wakówna, 25-letnia służąca. bez zaję-
go stW1erdzo~o ranę .kłuta. głowy I zła- cy adw. dr. GoJdblat dr. Zygmunt i felesa za kaucją. jednak sąd wniosek cia i miejsca zamieszkania. 
ma~ e czaszk1. Jak SIę dka~ło, Sokoła Fendler. 'ten odrzucił ze względu na wysoką ka- Została ona aresztowana 
pcYbl! Bolesław NOSlC~yf1skl za kt6rym Oskarżony z wielkiem wzruszeniem 11 rę. wiona do w. ięzienia~ 

odstp-

wszczęto poszu~dwamla. •.. 
Bójka powstała na tle poraochunk6w wygłosI! swe ostatnie słowo. Prze- K O n i e w Kra k o w i e 

osobistych. Dr. Wątor wniósł skarge apel a[yjn~ Na !!'d~t~!~ :!;,or:!'!~~~~!ra $pr. 

Rozprawa odbedzie się pod koniec bie!ącego roku Wo,js.k. i Milll. Spraw Wewn. z dnia 3. xI!. , 1930 
KUPON - "APOLLO·' 

u,pOlW'ażn,j,ają.cy każ,de'l!O do oltrzymani2i biletu na 
I. miejsca do kinOttellJlru "APOLLO" za mini· 
maIną o~ła;tą p.om:tku ()Id widowisk 

. Nini'ElTszy ku,pon, ważny tylko w dniu . I) sler
prua 1933 r. nat!ety przedłolŻyć do wymIany na 
bHet w Administra(;ji "Ex,pressu lluSltr." w Kra. 
kC1wie przy ul. Piljaf'S'kięj 4. . 

W .' d I t . t d k' I W t k " " d' t roku (Dz, U. R, P. Nr, 94, po>z. 740) Ma'glSt raJt 
ClOI al o se <.re ana u są li o I ę- ą ora wy azuJe, ze mezgo me z us a~ ~'t. kro m. Kra<kowa przypo.m~na właiciciel0m 

gowego w Krakowie wprynęfa skarga wą przeprowadzono rozprawę sądową, I koni ohw: azc<k z.glalSl ania w Wydziale V Magi· 
apelacyjna dr. Wątora od wyroku, uma- ' albowiem nie wysłuchano na\vet oskar-I sirc.,tu. te:k laJktu ne,b.ycia, irul~ i sprzeda,ży koni~. 
rzającego jego sprawę przeciwko red ak I żonego i bel przeprowadzenia postępo-I \Y/:'n111 7a.nled~ ' n !Jl O»OWląz:kU zc.m~ld,owama . .' . " . ' . ,. lub wyme-l-doWitll·a koma będą kara,",1 ~rzywną 
torow,~ .. DzI.enmka Ludowego I "Nap-, wanla dowodowego spra\\ ę um.Ol z~}l1o. d~ ~ysoko~ci w~rto.~i ko.nia lub ,ar~6.zt':l d~ 6 
rzod'U Manana Porczaka. Rozprawa apelacyjna odbędZIe Się W mIeSięcy, a w wyp aod'ka::h szczegoLTl1e clężk'ch 

W skardze apelacyjnej zastępcą dr. końcu bieżącego roku. u~hybień mo~~ być T.alSt·(»~wMle obie kary zgc,d 
" , n"e z a·rt, 27 Roz.porzI\d,z.cnla Prezyde.nta Rz,eczy-

KUPON - "UCIECHA'·. Str~SZni1 smiar" Z' abIl2k2.~n,n21Idy ~~·N~': :ll~, Zpi: L~~l.li'stO'P~d~ 19~ ~., (~z. U .. R. 
upolWa~",:ln ,ja,cy kaidego do Ottrzyman~a bill!'tu na [I ~ "Id II fi U la a w II Ma.gl~,lr,,'t wzywa rÓ"ł111eZ wła~clcleh kooJ do 
fc,Łele lub I. mie.j~ca do ki.nołellllru ,!UCI~HA" S ' . . l be:.włoczncgo po,djęcia dtol\V'odów to±sa'lllości ko· 
1:1 N~in:b~atnąk<ltpbaJt8, p?,diIJtV.JU o.d Wid~ll!lk.. por narzeczonych przy łozu Szplta nem ni w Wyd21'a.lc V, drzwi Nr. ló od ~o,dz, 12-14 

. mtle.}szy upoo, wazny tylko w dnIU ., iler· . ".,.. . - ?debra'l1ych przy przeglą.dzie kOl!li woniach 
p~a 1933 r • . n~'leży .. pnz.eclJ!ożyć do W)"mi.M\Y na I yv KrakOWIe, popular~~ był inwall- II sokos~1 pIerwszego Plę~ra . I doznał t. 2 i 3 c'erwc3. br" a ~t6rych pO'dj~cie mil!ło 
bl!ett. w AdrnJnl6tr,~tcJl ,:E?tprl!$6U IluSItr," w Kra'

j 
da-zebrak, Stanlslaw Lesmak. wstrZąsu mózgu. PrzeWIeziono go do na s,taJpić do dni H-iu. 

ko-wle przy ul. Plla'rSlkJel •. KIęc~at 011 stale pod wiaduktem kO-
1 
'lzpitala. Do loża. L.eśniaka przybyły ~ Ze sportu 

I
leiOWym w ul. Kopernika, a z powodu dwie niewiasty, jak się później okazało, r 

KUPON _ SLO~CE" wesołego jego usposobienia. przcchod- je;;to narzeczone, i pottróclły się ze so- Dziś, \' środę, na boisku Makkabi w 
uj>OWa.int Btją<:y ka tde!!o do O'tnz}"lTlan.:~· biletu do nie wdawaJl ~ię- z nin: .często ~ r,ozJ?o- , bą, ~i,edząc prz~ ~allnym. ,. l~rakow~e od?ędą się c.ieka \\ e za~'?dy 

loży, lub na ~OItele do k.i:noha~ru dźw-ięk,owego ! wy. Onegdaj zaprosili go przyjacIele i M lino wyslIko\V lekarzy, Lesmak piłkarskie mIędzy druzyną Nadwlslan 
.,SL~N~~" za cenę 45. gr. . na libację. ! zmarł. , (zdobywcą puharu "Expressu") a były-

Nb"," e.~zy kU1pon, wazny tylko w dniu . ., uer· O godz. 11 wieczorem wskutek wtas-' Pogrzeb jego odbędzie się jutro. I mi graczami tej drużyny. którzy obec-
pnJa 1933 r. wIdy pr,zoolożyć do wymlOl,ny!l.a .. ., ' L ś . k d I . . .. 
bilet w AdmLni&\Jracji "Expre&W I1ws~r." w Kra. nej meostroznoscl, e ma spa I z wy- nie wystęPUją w krakowskIch druzy-
kOIwie przy ul. Pijarskiej 4. D t d d l nach ligowych, jak bracia Kotlarczy------------- ezer erzy prze sa e m kowie, Bator, Kret, Jezierski i inni. Po-

, '" 1.:,,' czątek o godz. 5 po pol. Wstęp wolny. 

Radjoprogram woj~ Wlłr;~~ W Hroko~:?e PIĘt POCIĄGÓW POPULARNYCH. 
KRA-KóW. Przed sądem wojskowym w Krako- s~kały w Lublincu na Śląsku. Dyrek~ ' , Okręj:!owa Kolei Pań.~t\</'QIWych w 

11.50 prollram na cli'!!l bietący. 11.57 SYl!l\&ł wie stanął w dniu wczorajszym strzelec Akt oskarżenia zarzucał mtt, że gdy i K.ra"w~ : c (}-g~m.iZlUie w dnia.ch 12, 13 i 15 .sierp-
czasu. 12.05 Pł,)nty gi~mof?l\')w ,~. F25 Codz.l«nny 3 puJ,!m podhalańskiego Pioi~ Drakon· 7hiegł z ?ddział~ , Pisko~ zwolniony. ~o· i .. ' ~i~~~or~iagów wyciecT.kowych - po cenach 
p;zegląd prasy poJ&imj l ko::nunikaot met"~r,,,I?,' czuk, oskarżony o tOt że w dnIU 19 czer stał na kilka dnI, al~owlem w Lublmcu l - I'opularnych, 
l!lczny., 12,:)5 Płyly gr~n ,bn:w~. 12.55 Dmnn'j{! wca 1930 roku zbieńł ze swego oddl.iału l toczyła się przeciwko niemu rozprawa o I Pic!ws:z:y pocia!!: w so.bottę dnia 12. 8. br. lU 
połudn.!Owy z W.arsza."vy. P"ljO Plvty ~rdJmofon'). . .".. d Z . ł ' ° G' l. • K- '-. 'd Z k w 1525 T .. 'iv, .. 6 K _ l przedostał SIę na teren NIemIec. G y oszustwo. a przcstępscwo to zosta on I pen; o~s. ., a - z :_aJ",owa o a o.panego. -e. ,. ra;nsmlsJe z ,yal'$Za,wy, l ,00· on . . k' 'ł ' 7 ,. ... I Ce,nl przela,z,du tam I z.powro,tem zł, 8. 
cert p01>\lla1"llY. 17.0():-19',20. TrM1~.mi1ie z War W kWietnIU następnego ro u wrocI on sKaz~ny na. mieSIęcy, WięZienia, po .roz i K~aoków _ l'.dj~.'zd 14,50, Zn,kOlpane _ przy-
sz<uwy. 19.20. ,R'c>zmalo!oścl, lrornooJ:kaJty. 19.35. do Polski, został aresztowany, Sąd sita- prawie zanllast wróclc do pułku. zblegl jao21d 19.38. Z~tkO'pMle - o<djalZod dnia 13. 8. go· 
P~o.,gra.mWa dZleń na.~ię&rk 1~.4~~1.00; ~raIll5- zał go na 14 miesiecy więZienia, Kom· I za~ranicę. Po pewnym czasie wrócił i d,zi,na 19.45. Kraików - przyj,a,zd dnia 13. 8. go· 
r~tJbi:żac:'r\WJ~Ó_23·00· T~~~~ :cW~~z:~- pletowi sędziowski~mu przewodniczył 7.głoll.ił się w swym oddziale, d'zil!1u,·a 21.00: . k' t . '-, b' 

. ' , .. '. M'd k' } 1 k t d I . k " k . P' k' b' ał cze.3tn lcy wyc'VCCz, 1 o rzymu1ą Znlz,I(,cwe l' 
ma1?r I ura, o~ arza. pro {. 1':' r. "a. s~ę, o azu!e, 15 ·on . na ler lety W&t~':Ju na e'perc; "Halka" Mo-niusZlki, która 

REPERTUAR TEATRU. 
Teatr "Bagatela" - "Krzyczcie Chiny". (Go

~cinne wy&tę.py Żyd. Teatru DramllJt. "TrUPI Wi
!eńs.ka". 

REPERTUAR KIN, 
ADRJA: - Po-tegniłlllie grzechu. 
APOLLO - Wesoły tydzień. 
ATLANTIC; - "Król lo ja". 
BAGATELA - "Levy i S-ka" 
DOM żOŁNIERZA: - Ri)Zop~ta.ny śwLd. 
PROMIEJ'ł - Ranny - Dziewczę z Montparn. 
SŁOJ'łCE - "Trędowata" 

M01żeszyk, bromł adw. dr. Zadęckt. I przemytmkow, ktorym wystaW1ał fałszy I hędzic ode~rana !lJ:i W'O'~l1c.m j)owi-eŁr-zI\.l , w cenie 
P~zed tym samem sądem sŁanął strze we I?rzepustki graniczne. Po przep~a I.S0 zl. .cd C1,;oby. Po,cz:.Łek o g;ooz.:nic 2()-ej. 

lec pierwszego baonu mostów kolejo·1 dzcnlu rozprawy sąd skazał go na 6 mle DrugI P~CH,~: '~ ~J~d_leJę , d!lJl<a 13. 8. br. ,~o 
h K k . J' f p. k' " się więzienia Br--ił ad dr Zad<>cki Put!',zczy N:~polom l ckle1 - z Kmko,,,"a do NHl-wyc w rai oWie, oze 15 on, zamle ey . "'... w. . '1:.' po.łom ' e. 

Taj-emnł·CZY trup w Brzuchow'l"' c"'ch ~~~kó~z:! i7dl~}i~~i ;.~~,wWJ~;~:I:~: ·.;~6iJ~rzy. ., jaJ21d 10,33. >': ;rpC1!otmice odia-z,d 20,00, Kraków 
przyia,zd 20.5{). 

nie ma "adnego związku ze sprawą zamordowania. Trteci pocią!!: IV~ wiorek, dlnia 15. S, br. -
.. z Kra1xowa do Rabki. 

Ś, p. Lusi Zarembianki Ccna przeiMd<u tam i z.pol\V'roQcm zł. 6. 
Lwów, 8 sierpnia. łczyną śmierci. Ciało było już w rozkła- Kraków r.di3 7.d 7,10. Rabb przvj'rz:d 10.23, 

Rab~a (}dj ~ zd 2L1(\, Kra.ków rrzyio.r.,o 24.0{). 
(d) Miasto nasze obiegła wczoraj sen- • dzie, a twarz nie do rozpoznania. . Ctwarty po(';ę~: wc wtoreok, d.n·a 15. 8. br. 

SZTUKA - Próba miłości. 
sW!T: - "Po\S~rach Arj,z,OInY" 
UCIECHA - Dziwny dom. 

sacyjna wiadomość, że w łączności 'll Początkowo sądlono. że został za- T. KI'i1kowa do Kalwarji. 
i "Mi&trz pięści". zamordowaniem Lusi Zarembianki i ze mordowany fUlI1kcjonarjusz elektrowni Cena przej~"d'J tD.m i zl' Otwrl"le.m z:1. 1,80. 

sprawą Gorgonowej w pobliżu willi Za- lwowskiej, Schmidt. zamieszkały przy Kr2ków n:" " .T,d 11,55, KB.lwada p~ry i 10.17. 
rembv W Brzuchowl'cach znalezl'ono ul. GłębokieJ'. kto'ry wydalił się z domu Kall'!?t·ja ocliNd 21.15, Kra<!;ów rr7yi~-..j ?:?27. 

Pl,,~y rodąg: we wŁor",k, dnia 15, 8. br. -IUalina dla rodzl·co' III!! zwłoki Jakie~oś zamordowanego męż- jeszcze dnia 27 !ipca i do tej pory nie z Krakowa do ,Jfr~()SZC1wi-.:, Tenc7ynkaj Cz<'rny. 
\II .la W czyzny._ wrócił do domu. Schmidt miał przy so- Cen'! prz eia zdu t~lll i 7,po,wrc1em zl. L(i(). 

Sprawą tą zajęła się policja, a do- bie 1000 zł. i pensję za ostatni miesiąc· Kraków I'd :·'7d 1),30. Krr<Jrznwice p~zi. 10.10. 
Po·nieważ za rok t. j. w roku sz~olnym 1934/5 

nic będzie iuż otwarta 4-ta klasa gimnazjalna, 
zaleca się rodzicom, aieby :ta.ra,:t wpil$ywllli .we 
d'zieci, kt6re ukończyły 6-ty odd.z!ał szkoły P.O' 
ws:technej DO l-ej KLASY GIMN. Z LACINĄ 
WEDŁUG NOWEGO USTROJU (dawna trzecia 
klasa gimn.) W pisy do tej klasy i wytszych 
(do 6-ej włącznie) prnyj:nl1je: Pryw<IItne Ginma· 
zium Koeduk~cyine im. Kołłątaja., Kraków, Czap 
skkh 5. (Chw:1lowo z powoou remontu Stu· 
dencka 14 I p. telef. 148-08). Opłaty b. ni."kie. 

chodzenI'a pro\"adz)' komendant pO"'I'a- Na mieJ'scu zJ'awila się żona Schmid- Kncsz.owi,c;! r,..j: , ', ~l 710,i K"oków p'·zyi. 21.39. ... '" We W S 7. y o·j,k:-:h po·ci "~,ch mie;st:'1 11I1 ' ''f'ro· 

towy nadkom. frankiewicl, który w ta, jednak zwłok nie rOlpoznała , zwla- wa,n~, Do Z .. ,I; "'l '·T1C60 l F.? b·l~i " '~ 6l'n re z"\! n· 
s'.voim czasie prowadził tam doehodze- szcza, że przed przybyciem komisji nie cyfnv i d .lr.,C .,n.~ , ~ , 
nia w sprawie śp. Lusi Zarembianki. wolno było mszyć tmpa. J3.i1e.Ły '~'7 c di\ią i 'Idzip,~",i:t :"f""mi'r"i' p B. 

Oto na parcelI' Józefa Oru"nbatlma, Możliwe. ze dopiero po zabraniu P. "OrbilS", Rvn r k Gl. , ,.Or!'is" , pl'lC T(nle ·"·'\'y, PollS,l{i Z'~'in",k Tury,tyc7,ny , ul s,,, : I;>,ln~ 36, 
znajdującej się obok willi Zaremby, pro- trupa do Instytutu medycyny sadowej I \Xia.~om,s-Lils-CoO'k, ul. ~hwkowsl' a 12. 
lesor Zastawski całkiem przypadkowo PO obmyciu. bęcIzie mogla Schmidtowa 
natklnął sic r.a powiedzieć coś sta.nowczego. o ile m<li 

zwłoki jak:e2oś mężczyzny. jei w najbliższvch p'oc1ziIlGch nie d:l zna-
NOCNY DY7UR Po PTFK. 

Leżatv one pod krz:lkicm i były przy- kil o s\\"ojem Życil1. 
PODARNIA SEKSUOLOGICZNE I EUGE· krvte zerwanemi z s ~ siedniego drzewa Nie uleg-a kwestii. że trup tcn nie 

NICZNA $!atęzial11i. Zwłokl były zupełnIe nagie. powstaje w żadnej łączności ze sprawą 

"Aptel,a noc] Złotym C;;lo lli:,m" 111. (lro(h k1 
22 ... Apteka llo{1 .b ~i(' lI ;l ·· Pl :1(' r.hl ~iki nr .~. 
Apl eka o\\' ()\\ i l'i ska (o r7. \ P ai'~\1I 1( r a k' ) \\' ~ ldm) 
ul. \v\'hirki c,::o l. .. Apt~ \:~ pod Tr 7.(' ł11 ~ nWiilZ
dilmi". id . Rako\Vi cka 12, Ap teka Stcrnhacha, 
ul. Dietla .36. dla mężczyzn ~rz'Y ul. Pańsk ie<j 7 u.dtzletlJ, porad Na tyle .rrl·o·."y Z~u\ ",-t7 0!"O ,lYlc>ho,k::> ra- ."mordowaJnia ś"'. Lusi Zarembl·anki. 

J,-,kar~k ich niczamoi:nym olS>ooom we Ikoodv 00 .., ., _ Ol .,. CI"" ·v 
(!.o':Lz, 6-ej do 8-ej wieczór, nę, która prawdopodobnie była przy-

.... ...... ~ . p.... ," 

\'(1 Podoić ,zu - "A<p!e,ka pcd OlPatrznotcią" 
- ul. BrD'dz\:ńskiego 1 • 



nies Jcbane świętokradztwo w Warszawie 
Banda opryszków dostała się do kościoła O. O. Franciszkanów -

PoliCja .na tropie zuchwałych świętokradców 
Warszawas 8 sierpnia.. 1 Złodzieje odarli wota z bocznych <>łta Z oględzm wynika, że złodzieje we-

W dniu wczorajszym dokonane zo- rz:y św. Antoniego i Serca Jezusowegoj szli do kościoła jeszcze za dnia, kiedy 
sŁało w Warszawie zUClhwale święt,o- splondl'owali kaplicę Maiki Boskiei Po- drzwi były otwarte i ukryli się w małym 
krad2'two. cieszenia. Śpiesząc się, jak widać, w ro- chórku w kaplicy Matki Boskie.j. 

Około godz. 4,30 ran<>, policjan,t pa. bocie, zrabowali tylko złote wota. Srebr Złodzieje nie po~g,tawi1i żadnych 
trolujący uJ. FranciszlCluhką, zauważył ne pozostawiJli na ołtarzu. Opr6cz tego narzędzi. W czasie dochodzenia z.n.ale
że z okna kościoła 00. Franciszkanów roz.bili 4 puszki z ofiarami. zl<>no na puszrkach odciski palców oraz 
(Zakroczymska l) umieszczone.go na wy Na mieqsce świętokalrd.ztwa prz"Y'by1i ślady si6p. . 
sokości -około 4 metr6w nad powiel'zch· wkrótce przedstawiciele Urzędu śled-cze Dane te przyczynią się niewątpliwie 
nią ulicy zwisa długi sznur, sitygając te. go. do ujęcia sprawców włamania. 
renu ogrodu klasztornego. 

Polician~ natyohmiast skomunikował 
się z k<>misM"jalem i obudzdł służbę koś· 
cielną. 

Prze-szukano dokładnie całe W1Dętru 
nigdzie jednak złoczyńc6w nie wykryto. 

Zbrodnicza zemsta donżuana, 
któremu nie udało się uwieść młodej mężatki 

Warszawas 8 sierpnia. wojskowe, był pewien, że go nie zdra
dz:i. 

Puhar dla Polski 
zdobyli lotnicy sanitarni. 

Paryż, 8 sierpnia. 
Dzisiaj w ambasadzie polskiej odby

ł;, się uroczyste wręczenie puharu lot
nictwa sanitarne~o, zdobytego przez 
Polskę. Puhar zdobyty zostal przez lot
;1jków polskich na samo lecie polskim, 
przelatującym z Warsz.awy do Madry
tu i zpowrotem. Puhar jest nagrodą 

przechodnią i do nast. konkursu sa
molotów sta;Jowić będzie własność PI.lI 
sk:. 

W całym kościele były ślady gospo. 
da.r>ki świętokradczej rę,ki. Złodzieje u
brali .zło.te wota z ołtarzy, porzucając 
srelbrn.e na podł<>dze ;~tyni. Porozlbi
;ane były wszystkie skaflbonki kościel-

W domu przy ul. Topiel 10 mieszkał 
Antoni. Kozieotka ze swą toną Ma1'lją. -
M.aąa była swemu mężowi wierna, to też 
gdy Antoniego zawe1JWaillO na ćwiczenia 

Tymczasem z nieobecności męża po- W CZf\'~:~ uroczystości wygło~it pr7e 
stanowił .skorzystać znajomy jego Jan mówieni:! .;euator Chassin - prezes 10 
Majewslki. N.a wszystkie zal.oty odpowia 
dała jednak Maria obojętnością. warzystwa przyjaciół awjacji sanitar-

Ptl'zed kilku dni,ami przyszedł znów nej i wybitny przemysłowiec francuski 

ne. 

DWiI)- sludBOC'- ZII-nęll- \V Tatrach Majewski do mieszkania Kozietkowej, A Raphael, który ufundował puhar w cza-
gdy stał się natrętny, wyrzuciła go za sie pierwszego konkursu samolotów sa 
drzwi. nitarnych w Paryżu w r. 1929 . ..., ~~asie nie6e~piet:~ne, fl'vproou eórsfliei w.czooraj Majewski zaczaił się przed 

Z k .. .... domem Kozietkowej i oblał ją kwasem Ambasador Chlapowski podziękował 
. a. opane. 8 s!erpma. r~szyl~ śladami ~aterntk~:v-' l ~ gOdZI-, siaraanym. sen. Chassin i p, Raphael, charakteryzu 

Wlel~le wrażeme w~wołała tu stra me l-ej w poludme znaleZIOno Jch zwIo Biedna kobieta ma op,arrone ręce,- jąc wysiłki Polski, dokonane ostatnio 
szna śmierĆ w górach, laka spotka~a 2 ki. ,~lała znaJdowały się Jut w stanie piersi, szyję i twarrz oraz wypalone lewe l na polu lotnictwa. Uroczystość zgroma 
młodych, zna~ych ~aternlk6'Y' Oharą ł częsClOwe20 rozkładu. oko. Leży w sz.pita1lu Dz.ieciątka Jezu,. dzHa liczne grono przedstawicieli 
wyp~dku padh dwa] stu~enc~ Jaroslaw Zawiadomione o wypadku tatrzań- Sprawcę brutalnej zemsty areszt<>wa' wŁadz wojSkowych I cywilnych fran-
Stamsław z Warszawy l Witold Woj- ski e pogotowie ratunk9we przybyłO na no i po przesłuchaniu przez sędziego I cuskich, dyplomacji i członków towa
nar, student chemji z Katowic. miejsce wypadku, celem przctranspor-/ śledczego, umieszczono w więzieniu przy I rzystwa przyjaciół lotnictwa sanitarne-

Jak się okazuje, wyszli oni w pla,- towania zwłok w dolinę. ul. Długiej. go. 
tek rano ze schroniska w Roztoce wraz 
z trzecim towarzyszem Wojnisem. -
Wojnis jednak w ostatniej chwlli zre
zygnował z wycieczki, nie będąc dys
ponowanym. Stanisław i Wojnar szli po 
łączeni liną i próbowali przejść p6łnpc
no - zachodnią ścianę Kościołka. 

'Jak wykazały badania, nosili oni 
ciężkie buty górskie, które chcieli na-

fa czer spiłn- iBm groźnych przestqpców, 
którzy zorganizowali potajemną pocztę więzienną - Aferę wykryto 

stępnie zmienić na kleparki. W czasie Warszawa, 8 sierpnia. [mocni byli dwaj więźniowie, a mianowi-łna wolności. Poczta. ta łunkcionowała od 
tej zamiany spadli z wysokości kUku- W c1n;iu wczoraj,szym w sądz.ie ohę- cle były ka.pi.tan Mikuta, skazany na 15 roku 1931 do połowy 1932. Do urucho-
dziesięciu metrów na plargL gowyrrn od'b-yła się sensacyjna rOZiprawa. ! lat więzienia za szpiegostwo oraz były mienia poczty p,otrzehne były jedn.!lIk 

Wypadek ten miał miejsce w piE\- Na ławie oskarżonych zasiadł fel-l' porucznik KOłodziej, skazany na 5 lat. za pieniądze. Odpowiednich kapitałów do-

dzięki kochanki jednego z więźniów 

tek. czer więzienny 6O-letni Edward Ługow- deiraudację. starczyła przyjaciółka Kołodzieja - 0-
Ody do poniedziałku turyści nie da- ski. Lu~owaki oskat%'żony był o przeno- We trójkę zorganizowali oni pocztę, suchówna. 

wall o sobie znaku życia, postanowio- szenie listów więźniów i. zw. "grypsów" )która dostarczała więźniom listy od ich Poniewa! lisly więźniów przechodzą 
no ich odszukać. Kilka grup turystów Jak się okazuje, Lugowskiemu p<>- krewnych i znaąomych, z.najdujących s~ę przez cenzurę. Ługowski za wyna~ro-•• ______________________________ a_= ___ Mlllwe __ iłi'._ .......... __ 4_ dzeniem wyno'sił z więzienia wszelk~ 

IidaRsk iest zadowolony z po ozumienia 
i podpisania układów z Polską.-Prasa gdańs·ka 

na konieczność dalszego zacieśnienia wzajemnych 
wskazuje 
stosunków. 

Gdańsk, 8 sierpnia. sunkach polSk<>-gdańSkich, dziennik WY-I Gdańsk. 7 sierpnia. 
Komentując zawarcie sobotnich ulkła- rata się pnychyllI1ie o wyjeździe mlo- Jutro popołudniu odbędzie się posie-

dów "Danziger Neusten Nacnri.sten" za- dych hitlerowców do Polski, ponieważ dzenie Volkstagu. Na porządku dzien
znaclaia, że rokow8Jnla polsko-gdańskie stworzona przez to wstanie możność nym znajduje się jako jedyny pumikt po
w sprawie ogloszenY'Ch ostatnio rezul- poznaJI1ia sąsied!niego narodu polskiego, rządku dziennego deklaracja prezydenta 
tatów nie zostaly jeszcze zakończone, I chociażby przez cząstkę ludności gdań- senatu dr. Rauschndnga w sprawie Zina
lecz będą kontynuowaIlle w najblitszym I skieJ.. Clenia umów zawartych w sobotę mtę-
czasie w Warszawie. . Jedynie w d~e bezpośredniego dzy Pojska, i Gdańskiem. 

Zasadniczo, stwierdLa d'zienntk dalej, kontaktu młodzieży polskiej i gdańskiej Gdańsk, 7 sierpnia. 
sena·t narodowo-socjalistyczny pracuje możliwe jest osiągnięcie prawdziwego I Z okazii urodzin prezydenta senatu 
energicznie nad odprężeniem sytuacji porozumienia. dr. Rau:schninga odbyła się dzisiaj PTZed 
politycznej na Wschodzie, przyczynia- Również inne pisma wyrataJ,ą wiele gmachem senatu para<la o charakterze 
jąc się wybńtnie do utrwalenia pokotu na<i'liei, ze wspólnego pobytu pod Za- wojskowym, w kt6reJ wzięty udzlal od· 
europejskiego. kopanem młodzieży polskiej i hitlerow- dZialy poUcjl, sztafety l delegacie orga-

Socjalistyczna "Danziger Volksstim- skiej, co doprowadzi do wzajemnego p<>- niZi9.>cyj straż po tarn a, p<>cz1owcy i 
me" wyraża n8'dzieję, że nowe umowy znania się. S'.Dturm6w1ki hitlerows/kJle. 
polsko-gdańskie pogłębia obop61'TIe poro-
zumienie. Stwierdzając nową erę w sto-

---"'-- Kupiec rzucił sil: POd pociąg 
Przyczyną samobójstwa - kłopoty finansowe 

k,Otl'espondencję więźni6w i dOstarczał ją 
adresatom ta pOśrecłnktwem Franciszka 
Czerman01vicza. 

Władze więzienne przejęły 10 gryp
sów, m. in. od głOśnego komunisty Gryn 
gil. 

Począbkowo przypuszczano, że spra
wa ta ma podkład szpiegowski, wkrótce 
jednak pl'zekonano s.ię, iż Lugowski uru· 
chomił swą pocztę tylko dla interesu. 

Cała afera wyszła n,a jaw dzięki Osu 
chównie. 

Mikuta pralgnąc zjednać dla eieibie O
suchównę, przyjaciółkę Kołodzieja, do
wi6dł jej, że Kołodziej w więzieniu zwa
rjował, jednak on - Mikuta otoczy ją 
opieką zapomocą człowieka będącego 
na wolności, a wreszci~ sam się u.i4 zao 
piekuje, gdy uzyska ~lnoŚć. 

Mikuta pr2;~my~liwał bowiem o u
cieczce. 

Osuohówn.a zerwała :r. !Kołod.zjejem, 
który n,ie'bawem prze.;-rzał inkygę i po. 
wodowany zemstą doni6sł władrom za
równo o istnieniu pOczty jak i projekto
wanet ucieczce Mi.kuty. 

Ks. biskup Kubina 
powraca z Holandjl. 

Mikutę tedy bezzwłOcznie przewie. 
ziano do innego więzienI.a, felczera lu
gowskiego ł CUnnanowłcza, którego pO 
bOWDłe at~O, poci~gnięte do od
powiedz:ialn<>.łci. 

POZIUUi, 8 eie.rpnia.. J samobójstwo, rzucając się pod pochU' Po pr~epr()Wadz.onej rozrprawie sąd 
Niedaleko od stacji Ostrzesz6w, zna-! pospieszny Poznaó - Lwów. porla.noW1ł celem uzwpełnien.ia ieszcze 

Haga, 8 sierpnia. leziono na torze kolejowym zwłoki zna I Do samobójstwa pchnęły denata klo- matetiału dowodowego pOwołać nOWych 
Ks· biskup Kubina oclJpłynąl z Rot- nego kupca tamt., ś. p. Szczepana Per-I poty finansowe. Zmarły osierocił żonę świadków i sprawę odroczył. 

terd3nJu do Polski. Ks. biskUIP Kublna sklego, który prawdopodobnie popełnił i nieletnie dziecI. ~~III __________ _ 

~~;;.~o~!~IŻ~~~I"?ik6~ ';orskl~hdj~ t1::'CZłOWleek Z rozbIetą czaszką 120 dzieci spłorlęło 
burg]I l ZWIedzIł szereg zakładów 1 ID- \V szkole chińskiej 
stytuCyj 'lmtolickich. 

Prasa holendersb witała. ootluJa- Tragiczny wypadek pod Brodnicą . Londyn, 8 sieJ'lp11ia. 
stycznie biskupa częstochowskIego, p<>- . ., Z Pe'ldmt donoszą o strasznej tragedji 
ś więcając przy tej okazii dłutsze arty- Porad, 8 eie.rpm.a. I Pl'\Zept'O'Wadozne dochodzeaua W'JI1kaza- Jalka rozegrała się w· chińskiem mieście 
kuł v Czcstochowie. Na ' polu Pod Mie~eszev.rami pod ly, że iest to Stanisław Lange pocho- i Paziu. 

·Odjeżdżającego biskupa tegnald poseł Brodn~cą, znaleziono człowieka z roz- dląCV z pow· Wy~yo~ie~. I Budyn,* miejscowej sZłkoly staJl1ął 
Babiilski. członkowie poselstwa, przed- ')/ta czaszką. . . I Przyczyna. smlercl ttlie u5talOna'j \~ plomlemach w czasie gdy odbywały 
s.tawicicle dziennikarz V oraz przed$ta' Przewieziony do SZPItala ranny, l11e Przvpuszczall1le Lange przejechany ZQ- SIę lekcje. 120 uczniów padło ofiarą OK-
wielele holenderskich sfer katolickich. odzyskawszy przytomności. zmarł. stał przez samochód. ola· 



~ 
Humor najprzedniBjszy 

Z więzienia czmychnął IfOmy rzezimieszek 
j włamywacz, Antek Kordelas. Wszczęto za nim 
natychmiast pogoń, lecz bezskutecznie. 

At tu nagle w nocy ktoś puka do bram wię
ziennych. Dozorca wygląda przez szybkę I ni. 
wierzy własnym oczom ... Przed bramą stoi An
tek Kordelas we własnej osoble_ 

- Serwus, panie Grendzlelzyńskll ... - po
wiada bandyta. - Musiałem do was wrócić, bo 
wie pan, cholera, ostatni nocny tramwai uciekł 
ad z przed nosal 

r.~ •• 
Pan Klelstut Wlmperek lest urzędnikiem skar 

bowym. Zdarzyło się dnia pewnego, te sąsiad 
pana Wlmperka przeprowadzał w swem miesz
kaniu mały remoncik l, lak to bywa w takich 
wypadkach, zawracaJ wszystkim sąsiadom do
koła głowo, prosząc o wypotyczenle rótnych 
narzędzL 

Tak się więc stało, ł. zapukaJ równleł do 
Wlmperka I prosI: 

- Przepraszam, kochany sąsiedzie, czy nie 
macie przypadkiem w domu Jakiejś śrubki, bo 
mi właśnie zabrakło ... 

A urzędnik skarbowy zaprzeczył ruchem 
,łowy I odparł dumnie: 
~ Nie, kochany panie, kubki ładne) nie 

mam, ale mam za to wlełkll śrubo podatkową. 

M 
Parasolczykowa bawi z dziesięcioletnim syn

kłem, Monluslem. na wsi. W sobotę przyletdta 
Parasolczyk. Żona wielce uradowana, zaraz po 
obiedzie zamyka okiennice. 

Chodzi tylko o to, teby wyprawić Monlusla 
s dom n... Więc ojciec 'WYlmuJe szczodrze 10 
groszy I powiada: 

- Idt, Monluś, kup sobie lody ... 
- Nie chcę lodów ... - odpowiada spokojnie 

malec. 
- To przejedź się na karuzelI-
- NIe chcę lechać na karuzeIl_ 
- To Idź do lasu, do swoIch kolegów_ 
- Nie chcę Iść do kolegów_. 
- To co chcesz?," 
- Chco zostać Jedynakiem ... 

•••• 
UNIEWAZNIAM 3 weksle: l) płatny 31/8 1933 
r. 20.- zl., wystawiony przez I. Kostowieckie
go, Przemyśl, 2) T. Łukaszewski, Krak6w, ul. 
Montelupich na kwotę zl. 20.- platny 2/IX. 
1933 r .. 3) Henryk Szeidllnger, Kraków ,uł. Sta
rowiślna 64, na kwote zl. 200.- platny S/VL 
1933 r. - Hebd6wna MnrjL 

, 1 
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Strzeżcie sl~ tyfusul .. 
Epidemja tej choroby może przybrać 

w bieżącym roku groźne rozmiary. 

Film o bezrobociu w kHku miastach polsldch zanoto-I żywał brudnych \iWOCÓW, lecz myl Je 
W841() w ostatnich dniach skrupulatnie przed spożyciem, wreszcie 
wzrost wYpadków zachorowań na ty- aby strzegł się much, 

fus brzuszny, I które, jak wiadomo, są naj!eps.lIemi realizuje amerykańska 
tę straszliwą chorobę, która o tej porze przenosicielkarni zarazków. Tępcie mu· wytwórnia 
co rdkJu daje się we znaki w związku chy we wszelki możliwy sposób!.. . 
z następującym sezonem owocowym i N1rstępnie pamiętać należy o tern, ż~ (Iu) ~re.zydent Stanów. ZJednoczo-
upałl3JIlli. Wladze sanitarne podjęły już nie wolno w czasie epidemii tyfusowej j nych udzleli.l swego wysokIego pro tek
na szeroką skalę z.akrojoną walkę 'L tą pić surowej wody ani nieprzegotowane ~or~tu dla filmu, który ma zobrazować 
zdradliwą chorobą, niestety, bard;zo . go mleka· Zarówno w wodzie jak i w zycie bezrobotnych w t. zw ... 
często kończącą się śmi'ercią. Ale wy- mleku znaleźć się mogą ~,bataIJonach prac~ • 
sitki władz samitarnych nie osiągną za- zarazki, J~k Wiadom? ~ezrobotm w A!Dery~ 
mierzonego celu o ile ludność sama nie powodujące chorobę. ce me otrzymują zadnych zapomog am 
dbać będzie o to, aby Władze saJnHame przeprowadzą do- ,od rządu ani od władz komunalnych i 
epidemię tyfusu zniszczyć w .zarodku· kladną inspekcję rynJk6w, sklepów oraz zdani są wyłącznie na łaskę losu. 

Co więc należy cynić, aby ustrzec studzielIl, aby stwierdzić, czy wSlędzie Spoleczeństwo czyni wszystko, co 
się tej niebezpiecznej choroby?.. przestrzegane są należycie przepisy hi- leży w jeio mocy, aby przyjść z pomo-

PrZiedewszystkiem należy dbać o gjenkzne. cą nieszczęsnym ofiarom kryzysu. -
czystoŚć, Ale - jak już zaznaczyliśmy - lu- Stworzono więc w Ameryce specjalne 

,Która fest wrogi'em wszelkich chorób dIność powinna przyjść władzom z po- "bataUony pracy". Są to poprostu sko
na ziemi i najlepszą opiekunJką zdro- mocą i stosować się r6wnież do prre- szarowane oddziały bezrobotnych, któ
wych. Czystość ta polegać ma przede- pisów higjenicznych, wyżej wyłus~czo- rzy budują drogi, domy, tamy i t. p. 
wszystkiem na tern, aby każdy mył do- nych. i mających na celu ochronę jej Praca tej miljonowej armii ma być 
ktadtnie ręce przed jedzeniem, nie spo- zdrowia. St. ujęta w ramy scenariusza filmowego.-

WYKWINTNY MANICURE WYKONUJE SA
LON fRYZJERSKI "ALLlANCE", KRAKÓW, 
BASZTOWA 18. 20.8 

WIELKA WYSPRZEDAŻ POSEZONOWA W 
fIRMIE "MAGAZYN POLSKI", KRAKÓW, 
DLUGA 50. Koszule męskie okazyjnie 1.75, 
sportowe z krawatka 1.95, popelinowe 2.90, po
pelina francuska 4.50, jedwabne 6.50, kalesony 
1.20, czapki 90 gr., skarpetki 25 gr., krawaty 
15 gr. Dla Pań pończochy trwale, 60 gr., poń
czochy jedwabne 80 gr., jedwabne .. Bemberg" 
1.85, skarpetki biale tenisowe 25 gr., obuwie 
damskie oblewane 1.45, rękawiczki kremowe z 
manszetem 95 gr. Dzial okazyjny: Tęczniki 25 
gr., chusteczki 10 gr., koszulki sportowe 50 gr., 
koszule damskie strojne 1.10. Kolnierze 40 gr., 
pantofelki dziecinne 65 gr. Korzystajcie z wiel
kiej {lkazji taniego kupna i spieszcie z zakupem 
do firmy "MAGAZYN POLSKI", Krak6w. DLU
GA 50. Dla odsprzedawc6w rabat. 13.8 

fARBOWANIE BRWlł RZĘS NA STALE NAj
NOWSZEMI f ARBAMI (f ARBY GRECKIE) 
WYKONUJE SALON fRYZJERSKI, "ALLIAN
C~", KRAKÓW. BASZTOWA. 18. 20.8 -P~BNY pomoonlK: handLowy hI'alD.ży ~-
'Piemioc:oo _ piśmiennioz.ej j<b'ko S8IIll>Odrzieiny ki>e
II'aWttlik 5ikletpu. WY'ma~ana dł-llt.sz.a praOOtylk.a w 
więIksz)"Oh przedsięMe>r&bwach. OLel'ty z odpi
łlal!lli świoa'd e:ebw oraz pooa'IlJil0IIl W'alI11m6w do 
admini.strl3.cji "EJCj)reos.w Ilu~~" w łAdlZli 
pod "SosllllOlWiec". . 

ENERGICZNE I INTELIGENTNE OS<:>BY. Za
pewniony byt do 1000 zl. miesięcznie. rnfonna
cji udziela T owo Bankowe w ' Grodnie przy u'!' 
Howera 9. 9-8 

WYTWORNA PANI ONDULUjE WŁOSY W 
SALONIE fRYZJERSKIM "ALLlANCE", KRA
KÓW, BASZTOWA 18. 

W AMERYCE IProwadzę spadkowe sprawy. 
Koszta mole. Toruń, Mickiewicza 79/6 .. Praw
nikowi". 

POTRZEBA szewca chalupnika, teby l dla 
mnie robil, Krak6w - Dębniki, Dębowa 15 sklep 
Czech. 

WYTWORNY PAN STRZYZe I GOLI SIl! W 
SALONIE fRYZJERSKIM "ALLIANCE", KRA
KÓW, BASZTOWA 18. 20.8 

SKLEP korzenny do sprzedania. Prokocim, Kra
kowska 1. 

Będzie to więc 
pierwszy amerykański film społeczny. 

Ita polskim ekranie 
"Afera Krystyny" na ukończeniu. 

DebJut Hanki Ordonówny. -
(lu) Na ukończeniu jest już praca 

montażowa nad filmem reżysera Chrza-
nowskiego p. t. . 

"Afera Krystyny", 
o którym już pisaliśmy. Tytułową rolę 
w tym obrazie kreuje LiIi ZieMska, 
zwana polską Joanna. Mac Donald. -
Obok niej występują Alina Żelska, Rzęt 
kowski, Jerzy Mar i król humoru Cze
sław Skonieczny. 

Hanka Ordonówna ukaże się wkrót
ce na ekranie w filmie szpiegowskim p. 
tytułem UNIEWAZNIAM skradzione r6towe prawo laz. 

dy Nr. 3, LANCMA]Q'SKI Stefan. "Szpieg w masce". 
ę Będzie to pierwszy występ znako-

UNIEWAŻNIAM książkę woiskowa PKU. Wa- 't' .,. k' k' 
dowice, legitymacje Ochrony Korpusu Pograni- mI ej ple Dlar I na erame. 
cza - Jan Brzeziński, Kraków Łanowa 16. Resztę obsady stanowią: Bogusław 
-------~----..:...' -- Samborski jako szpieg, Jerzy Leszczyń-
~~M~~~~KA~Ymr;A WL~AL~~';~~~: s~i IW rSoli profesora-odkrywcy, wresz-
.JERSKIM "ALLlAlNCE", KRAKÓW, BASZTO- cle go Yl?. . . 
WA 18. 20.8 WreszcIe trzecią sensacJa. polskIego 

KOMPORTOWY SALON PRYZjERSKI "AL- --- ._- - -- - --- - ekranu będzie film p. tyt. "Przybłęda" 
LIANCE", KRAKÓW, BASZTOWA 18. 20.S UNIEWAZNIAM zgubioną książeczkę Kasy Cho- reżyserji Nowiny - Przybylskiego. Rolę 

rych, Krak6w, Banachowlc.z Cecylja. przybłędy gra Ina Benl·ta. Partnel'em RZADCA Administrator obecnie na 2.400 mg. . 1 

folwarku poszukuje od LX. 1933 odpowiedniego UNIEWAŻNIAM zgubioną kslążeczke Kasy Cho- jej jest Zbigniew Staniewicz. Trem akcji 
stanowiska na deputat. Łaskawe zgloszenla u- rych, Krak6w, Grygus Katarzyna. te f'l . t H l " . 
prasza się przesylać pod Zyg. Gieszczyńskl, go I mu Jes ucu szczyzna z Jej cle-
MaJetność G6rka, poczta Kobylin kolo Kroto- UNIEWAZNIAM zgubiona ksląteczkę Kasy Cho- kawemi typami i pięknemi krajobra-
szyna WlelkOIl. rych. Krak6w, Toruń J6zef. zami. 

P "'I · · lir I "139) uczuć, uspokoił ją i kazał przypuszczać, choć vi cząstoe zrewanżować się swe-

OZWO cle na m zy że moment zmysłowy został z ich sto- mu przyjacielowi. 
" ••• sunku w zupełności wyeliminowany. PeWlIlego razu przyniosła mu malU't-

Nie czuła więc wyrzutów sumienia, ką paczkę. 
Powieśt sensacylno.$połec~na. Nap,sał Andrzej Zański chodząc z nim wieczorami do kina, do - To dla pana! - powied:.zhl'la, wsu-

teatrów i innych lokali rozrywkowych. I wając mu ją do ręki. 
STRESZCZENIE POCZĄTKU POWIEśCL Zapo~nlał! że ma ż<?nę, ~e nie po~inien, W szalrym mon'otonnym życiu uoo,-I Zaintrygowany Zbaraski pozwj'nął 

Halina Raiecka., bezrO'bołna łtenołypm. zbytmo aftszować SIę Z mną kobietą. giej stemlOtypisrttki, jakie obecnie prowa- bibułkę i znalazl w niej trzy jedwabne 
ka, postanowiła z rozpaczy utopić sle. Nie miał jednak sit, ażeb. y myśleć dziła, wieczory te były niby gWia:Ldy, ŚIlicznie wyhaftowane chusteczki, ozna-

Przeszkodził jej w tern szofer Paweł l k .. T t 
Przybor. u którego znalazła chwilowy przy_ ogicznie l spo oJme. rawlt go we- rozświetlające monotonję jej bytowa.-- c~one swemi inicjaJami. 
tulek. wnętrzny ogień spala - coraz to po- nia. - To upominek d~a pana - objaś-

Po wielu prźejściacb Halina otrzymuje tężniejsza namiętność. Niby bohaterka Jakiejś powi'elŚCl, pro niab Halina. - Wyhaftowałam je sama. 
posade wychowawczyni u hr. Zbarasklch. Cały dzień był dla niego jedną wiel- wadziła teraJz życie podw6jne. ChciałabYm chociaż w ten sposób od-
Kuzy~ka mlodego hr~biego Zbigniewa ką tęsknotą, czekaniem na WIeczór, ki e- Od rana do szóstej goolZiny siadywa- wdzięczyć się panu za wydatki, jakiemi 

r:c~~i~le~o odnosi się niechętnie do Ra- dy to znów miał zobaczyć .Halinę. ła wpustem - coraz baro'liej tragicz- pana obarczam-
Halina wywa1'la na ZbIgnIewIe olbrzy. - Jestem zakoc?a~y, m~y student nie pustem - bim"re Terliń'skiegD, prze- Zb!gniew ?ie wiedz~ał, ii dzie.w~zy-

mle wra.ienie, co nie uszło uwaii hrab1ankJ - strofował sam SIebIe, łapiąc się na glądając d1a Formy jaki'eś zamówienia i na ,odJęła sobI'e ]ormalme od ust, azeby 
IzabellL nerwowym ruchu, z jakim dobywał ze- 'l calą skwapliwością WY'szUlkując rzad kupić trochę jedwabiu i nici - niemniej 

Paweł P1'2ybor. kt6ry w. międ.zyc7iHie garka, ażeby przekonać się, ile jeszcze kie listy i oferty, jaJkie kazal jej na ma~ wzruszyła go pamięć d'li~wczY'ny. 
zdobył sławę IWa hok6U pol&kiego. w decy- . t d d d ś . .. Ć f " . . . 
dującej walce z Leforcbem poooei klęskę. mmu O gra za. go o szczę cIa.. szynIe wY'PIsywa SZle. Już dawmeJ me mógł me zauwazyć 

Wskutek niecnej intrygi Izabelli traci. A ~dy na ~hcy ob~erwował zbhża- Obiad (je~li W'og61'e nalZwać to mo- deliJkatności, z jaką Halina wybi'erała w 
Halina posade bony malei Reni. ~ącą SIę ku memu dZlew~zyn~, ser:ce :lina bylo obiadem) zjadala w jalkiejś ma- restauracji dania - ażeby g-o "nie zruj-

Wydalonei ze slutby dziewczynie za- Jego przestawało na chWilę bIĆ. Nle- lutkiej herbaciarrni, gdzie stołowała się nować". 
proponował hr. Zbigniew, ~ zostala !eiO mniej w dalszym ciągu hamował się i naj&1orsza biedota. . Ileż to pań z towarzystwa - i to naj 
kOC~~~~o;- u~~J)Sr;1ar:~b~rator samochQ- nigdy ~towami -:- .najwyżej długim po- . A wiec~o:em, wystrQjon~ niby kslę- lepsz,ego --:- nie liczy się z podobnemi 
dowy całunkIem, wyclśmętym na rączce Ha- żmcz,ka w WleCZlOrową SUknIę, spIeszyła skrupułamI. 

Sprzedawszy patent udaje sie z ~Hcha- liny - opowiadał jej o swoich uczu-,na miejsce spotkania, gdzie oczekiwał ja. Ta sama dama, która targuie się ze 
lem d~ Zakopa~ego. ciach... wY1vwomy arystokrata, ażeby spędlit swą krawcową niby osta1nia prlekupka 

Halma dostaje skromna posad~. W tym H l' d ł b' ż· . 6 ::1.. d" I . ćd' . . . . samym czasie zewaje iako ŚWiadek prze- a ma z awa a so le sprawę, e z mm razem Wlecz r w na}uar IZleJ ~ e- o plę zlesląt g-roS'zy, zamawIa wma I 
ciwko hrabiance. Zbaraski nie zdołał jeszcze wymazać g-anckich }oka'!aJCh stolicy. najdroższych frY1kasów na całe setki... .. 

Zbi~niew Zbara~~1 ":'l'aoz z mloda maI- Z serca swej dawnej dla niej miłości:. Trochę krępowailo ją wPrawdzie pla o ile ratchunek na nie ma być nokrvtv 
tonka Jadą w podraz poslubna do Włoch. zbyt dobrze pamiętała słowa, jakie wy- ' cenie rachunków przez przyjaciela. Ale z kieszeni towarzysząceg-o jej dżentel-
Hamował więc swoją żądzę. Usta mknęły mu się z ust podczas przedsta-Iuspalkajah się myślą, że przecież Zbig- mena. 

mu drżały _ przechodził prawdziwą wienia teatralnego... Lecz usprawieli- niem jest s'zall'enie zamoŻlJlym ta:k, te Hrabia Zbaraski znał aż nadto doh-
mękę Tantala, niemniej potrafit utrzy- \viala jej chwilową słabością i zalama- drobne rachun/k'i, iaki'e reg-uluJ.e za nią rze nadobne typki· 
mać się w ryzach. niem się mt;' żczyzny. w restaura,cji, >nie grają dIla niego żad- Z tern więc większym szacunlkiem 

Wiedziała przecież. że jest żonaty nej roli. spoglądał na powściag-Iiwość ubog-iej 
Po kinie udali się znów na wiecze- i że tem samem istnieć między niemi Niemniej starała słe zaWS'lIe wybie- dzi-ewclyny - z tern wiekszem wzru-

rzę do modnej restauracji. może tylko stosunek przyjacielski. rać potrawy i wina jaknajmnlej lros'z- szeniem przyjął jej skromny podaru-
I tak przeszło im kilka dni Fakt że Zhi,gniew w żaden drastycz- towne. oS-
Zbigniew stracH do reszty głowc;. ny sposób nie objawiał jej więcej swych Pozatern znalazła momo!~, ~y (Dalszy ciąg Jutro). 
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II 129) , SENSACYJNA POWIESC WSPOŁCZESNA. I. 
I~ Napisał JAN BILEWICZ. r. ~-----------_______________________________________ a ________ .U 

..-, 
HRESZCZENIf POCZATKU POWlESCI. ZagadJndoote to nie było dIla niej 000-' W:iedniu. Ten człowiek: ma ulkończone I klto wie jak cH'Ulgo zostaJwalby pani w 

Ela Robertson. piękna woltyterka I Rex jętne. DziwUa się sama Sobie, że choć studia medycwe i nawet ,dość rozległą tYm domu nteszc'zęś"liwyx:h. , 
słynny akrobata. przygotowują się w wo- dopiero co oozYSlk<lila Stęgę, jedrnaik In- 1)raJl~ty1ke. Oazywista, że ,praUcty(kujle tY'l- Stęga zasia'dJl w d!odatko'Wcm, 0>h"'1c}-
zie cyrkowym do występu. tereSlowaJa s,ię Roonerem. I to 'z,ainte- ko W świ'ecie podziemnym. Jest bystry, ! raiIliem siedzeniu sp<QlriJowe'go wo,zU Ren-Po wystepie Ell. na arene wpadł lek· I 
klm, spretystym krokiem Rex. Akrobata resowaTIie było, mml1'o WSlZyst'ko, nie- zooliny i inteligel1l1mry. Skąd do' niego nem. 
zawisł na kotwicy pod kopułą cyrku. ipozOOwione pelWnego nruepolkJoju· Ela Gze- trafi'fa Szybsik.a, to plQZ'Ostanle niewą,t'P'ii- Ela, s~edJzą,oa oholk właściciela wo-

Rex spada nag-1e z trlliPez.u wśród o,ól- ka'la cierpiliwie. . wie zagadką.. Chyba, że .,Medyk" sam i zu, c'Zuta się dziwll1Jie b~z;piec~na, spoo-
nego przerażenia i traci obie rece. M~n"'l kwadrans, minęło dwadzieścia 'llirureSlzde otworzy swe ka'l1ty. Czy pan koma i ra:dQ.Slllia. Wóz ruszył )aJk pocisk Młodzie.niec .. 7.ie SZMIIDą" .yn ma.gaata '+ I 
lśąskiego, Ectmund Stam.iecla, odwiedza z mli:nJut Lekarz nie wraca1 ... Ella poczęła go zna. J)anie RelIlll1ier. 00 szosve. 
Elą ra.ncego akrobllJtę w .... "'italu, "d.zie woJ- się zJekka ntep:okoić, Wahała się po- - Może nare'S'zcte slrończa ~ę moje 

ka ~_t.._ -.-" KOOlisa'rz J)Ostawi~' to "T~ta.nie nagLe . tyżer ł".~nywufe ~ o .wej lDi1łości. cząrtllrowlO. wreszcie zdlelCydowaila sie, i udręki - westchnęla Bla. 
Tymoza.sem do Staniookiego zwróciła się .nA....... ·t zupelinie i jalkoś dziwnte ostrym to' _ To h"liko od Mni w1eiy _ od-

dawna jego przyjaciółka, Rega Szybska, ·L<lJUlLowOllllta. nem. Jakby Reme'r mógt istotnIe wi'e- ty fJ~ 
c6rka bogatego wzem:vslowca. W drzwiach zjawU się ten sam pie- dzieć coś o ludizi:ach świ,ata podzi'emne- pairl Rle:nner. . 

Ojciec namaWIa Edmun.da, 8lby zerwał lęgniarz, który ja wozlOni.j wniósł po - Sąd;zi pan? - Czy lIlie uważa pan. 
I cyrk6wka. i ot~nił Mę z Regą SzybMtą, schodach. Bl:a zwr6ciła się do niego z go. że i w pa111a ręku 'leży' cz:ęŚICiowo mój 
fdY~~:n~ is~r:;:~~e:te~ ies~ :n~~:~~ prośbą, by mkomunlkowal dokrtJOrowi, - Ja? Skądże mo~, s,pak6j. 
honorowego. urządzającego wielki kon.ku.rs że c,mb. Me pilellęgmiarz .odparł ostro: Komisan ()Ibrzucił misItrza Rennera - laik mam ,to rozl.lltllileć? 

". ' piekności na całą Polske. Na konkursie tym - Pan doktór sam wite co ma robić. wymownem s,pojTZleni'em i powt6rz,yl - Zroz'ltmieć to można ty1l!ko w fe-
miała bYĆ wvbra'lla Królowa Piękności, c1la Nie W'OlLoo mi tego powiedzieć. Jeżeli jak echo: de:n jedYny s,posób: wie pam. dobrze, 
f:g~~~ n~~:io ~~~fes~~oooPii~:~~YłY pow.redJzial. że przyjdzie, to prZY1dzie'l - , Skąodże znowu? Rze'czyWiście, I cz,eglO się p'O POOIU SlPodziewam. 

Re.p ~ etM. aię o uzysk.anie B1a 'U:Zoroila się znów w cieJ.1)liwoŚć, , skąd pan dJo tego. Ale przyznać trz,eba, i Ren11ler mila? już na końcu .Ję'~ka, 
pierwszej -f:rody na Ioooku.nie piękności. ale n3!Stępne dlZłelSi'ęć minut Wydawało I że tym ra:zem "Wal've:r - Med'Yk" prze- I by zagadnąć E'lę. czy to ona n1e le~t 
uUcz.ny fo.łOfr&f W'y8')'ła %8. po6rednktwem .... ]. si"" cona;"""""i'el· ~,l~ilIlą. I sze~ same'go siebie. Udato mu się Wy-I ~eg'o tajemnkzą opie'lrunlką. Ozy to me 
zakładu 'follOgrd1cm.ego ..Aicia" łoto~afię~"" ""ua!!,V\.IJb t I . k' d l 
Eli r6wmd na ów konkurs. Zdi.!cie to do- P'OCZęla m&w l'ęlkJać się O siebie.j dostać bJa'tllkret profesora N. Znalazł fa'ł. i j.ej g 'os roz le-ga się me l'e' y 'p'rzez te e-
konane zostało w cza.tie, , ~dy Ela po opu- Obawiala się, te je'Ś'li '.roradzi się Z nioe- I sze'r,za, który d'osJmna'le podrobit pod- j' fon. ' 
aczenDu pala.cu błąkała się po ulicach ci-e11>1iwośai, to gotowi ją m6w wziąć plis prof'eslora. A z,resztą, lcio wie. mo- M6gł to być oczywi's~a przypadek. 
roJl!m~:k~yt~ ::u<>!o :~~~: 2la nienormrull!1ą. I dlat,ego, PQ ciężkiej że .,M-edylk" ma z:d!olnośd i w tym kle- i ale w ciągu owych dni, w. k\t~'rych EI.a 
wania Stanieckiego. WaJlce z samo sobą .Ela przetrwała dal- runku. może umie falsz,ować podpisy· I b)i,a ods1ep1a'l"owama od śWla,ta, ta}emm-

NastOllnego dnia f!!a spotyka slo ze sze dWOOizieścia miJI1IU!t. RZleC'z była pomyślalnla bardzo s'Prytnie., czy, a s.tod1d glos przez 1Ie1efon me roz-
sprzymierzeAcem Ref!. LewaAskrm, w rabi· Było już oIlrolo trzech kwadransów Gdyby nie pani spolkiój, pani Rohetińson, J.eglr się ani ra~u.. 
~e:rzJr~ta~ej~cj~.o~ ~:::~~ od chwilll. gd'V lekarz wyszedł. 
tzybkieJ rehabttltacli. Wr.eszcie ktoś 'liapwkał Ul) drzwi. d . ł t . t 

Podczas szamotanIa sic rozlega sle strzał Z ust Eti z~o silę pełne nadziei i R O Z Z a a s o o s o e m n'3 s y. 
I Lewads.ki llada IIl9JI'twy na ziemie. 1 ~~""'lw:"""'ia' " 

J!'Aa ot ,. ~ ~ ty-' ...,..,LiQ1\. >aJUj • (2.. e.. JR t · 
tul M_ p~ i 10J1)00&'f1'& DOIW9 tTcfte. 1 - Proszę. ,,~DI.Oj JNODlI§Or~ ar In ... 
ąr~ ei~ do ni.' rel'y!ser RMIdri, pro-j W d!rzwia:ch, w szeronoo otwartych _ 

po«IJUBljąc J~ 'W'iełkl I" roit ' w łi.mSej. Ra11-"" d!rzwiaJCh Po1ro.i'u, które prowadzi~y na Jakby nalUJffiyślnle, by wzbudzić Wl krew uderza mu do głowy i że gniew 
a llNY mu e O propozYlC ę. \>Al l~~ ... ..+~, k'" ta ","h od R . t l' ,. d d ł • dl namawia :e1e aby z nim WYlechała zazran!- !I\.IV!,YI""'rz, a z Vlry ' ,r~ na ~ y,.a ennerze ponowme wC\' P IWOSCI co o łaWl go w ~ar e .. 

ce. ~ 1ICZYIl1 s mol wł. rwludł 111- ze schod6w na s'1;erokl'. woJny goŚCI- tego, klm jest jego tajemnicza nieznajo- d DziękUję p.am, - krzyczał pra
moWl\, udaj ' . ,nie-c, ,w otwartych drz.wlach, kt6re by- ma, j'l1lŻ nazajutrz rozle·gl się w jego j wie do s!uchawlCl, - za pułapkę, Jaką 

Ste:fm ~~ć do ~leiU. by 1%(IZIe- ły dIla Bi sytmbolem wYzworenf,a z te- mIesz1mni'l1 dzwonek telefonu. Poct.no-I pani na mnie nastawiła. 
_.,. new ozułetej Wi.iyty:swp 2i1a1dtifew ~o stras2'JI1ego dtomu, smCR'~n~r i 5tę.- -~zą-c ' sruchawtkę, Renner słyszal ju/Ż glos - Pułapkę? Jabym miała na pana 

albumIe fotografIe eu zadedykowane. RaUd- ga. - , li an,gle1s1kim. alkcentem i wiedział, że I zastawiać pułapkę. Teraz pan staje się 
1det.p~::!;lT1~r~u;l:~~ za- ' ~a spogtlądJąJ.a.to. rII!l; )~go, to ną ,tym :ra~ern, d-zwoni jego dzlw,na opie-! tajemniczym... '. . 
mąż za Stęge I mówi. o tern RaHcldemu. ,drugiego., lm11lka. - Proszę me drwIĆ ze mni.e, me Je-

Po ])0WIr0C1ie do hot. znajdu.le lednak Nde z,auważyla nawet jak nads ze dl - Wiem - poczęła nieznajoma -I stem tak dalece naiwny, by me zrozu-
pożegnaJtt)' Ust Stęgi, ktÓry pls:ze, teOlP\l- młooy leIkJaJrz I przY:g1h\dał sle jej Ulkrad- że miał ,pan ostatnio dulŻo zajęcia. Choć l mieć, że wiedzi::tla pani dokładnie kogo 
:~od~·te'jn:fer%s~1)Odając Jednak klemDu·.A._ )..,y. *ak h toc T~t i nie ,wiem dokła<dnie o co oho d ZIZ\k' ło. d NIć'el spotkam.J jDaka scena rSo1zegra si~ w

d 
.po

t
-

5a lest Zl'OZJ)aCZOll8., gdy t stało sIę to .IX; ~"'Y, .I ' gTOc. po z,Y~y ~ e chCIałam panu dlatego PTzes a za , mu pOS1a envera. wro WIe Zla a 
1)0 udzieleniu odmownej oopowled%f RaBc- 'PO jej pOlllczlkaJch. WIreszcle opanoWUJąc Czy wolno mi wiedzieć, ja:kie sa. S'zcze· pani dobrze, gdzie Alicja - chciałem 
kiemu. Obecnie więc zmienia romie o WY- poryw wd'ZięcZlttości, Ikft6ry kazałby jej g6ły sprawy, która pana tak baTdzo ab- powiedzieć panna Alicja Denver - prze 
Jeżd;! z RaU~ do Wiednla.vod I'iZUdć sie obu mężczyznom na SZyję, sorbowała? chowuje swe kosztowności, to powinna 
stcraJ'!t::s~rRdasreos~"'atv ~~ 1JI(XleSlZla najpierw 00 Stm a pot~ do - Wie pani za wiele, moja tajemnI- była pani wiedzieć, że miss Alicja po-
należ~cych do ksiecla Pieowrsidego. Rennen i 1P0totyła jedinemu I drugq.emu cza wróżko, została w domu. 
, Ra, io!af clowiadaje. Illit ~m. je dłlort ,IlIa ramfient'll. ,_ Wiem za malo. - Czyżby dla pana ta scena była 
brą~ f;:0zorrsłri ~ Ti h" i ł: Le'k!atrz, przejęty tą SCelflJą, ośwtad- Z tamte i strony drurtu dało się sły- aż tak przykra? 
:da; "" :;d~ ~ Diego. by ~ nie b~L patosu: szeć westchnien,le. Reme, wściekły prawie, krzylknął 
ksLa,tę ~, te Ela • ma DiIic wepól_ - Jest 'Pani vrolm i zdrowa. tycz!;' - Ohcial'bym wiedzieĆ, jaJk W1P~YlI1ąć jeszcze głośniej niż poprzednio: 
neg<l z kn.da:i!.et, Jeto hrylam~. pant poWtOd'Zle!nia. , , ,na pana, by wreszcie skończY'łYl się te - Była ta scena dla mnie tak przy-
mi~ ~i:,:*~~kiejo tbi~: B1.a seJrdlecz.nte uścisnęła doń mlode- dmw;ne eskapady. kra. że gotów jestem nie odpowiadać 
reri wtaa! ow_ ~ Sc~. iatcsr. gIO llekM11-8. i 00 raz płerwSZY UŚmlech- , - lakto? Mają się skończyĆ, gdy więcej na pani telefony. Jeszcze raz 
skl'wd.lia IIJIU bryt.My. . l\1ęIl·a się wes1oto i szczerze. . sama panl z1t1JU5lta mnie d'o ostatnie!? pytam, dlaczego posłała mnie pani do 

Ral!ckl udale ale tymczasem do swego - Gdyby piaIl1 dOild:ór zechdaJl kle- Glos stał się poważny. tego domu, dlaczego naraziła mnie pani 
przyjacIela, Stefana MalIna, kt~ry jest dy-, dyś zaJrlleć dJo nafi, g'(!Jybvśmy'się mo- _ MówIlam ilUŻ te kiedyś wYjawię na tak ciężkie poniżenie i tak wielki 
rektorem hotelu .. Tlvoli". Malm przygoto- ,·"u ...... .....Ift~Ć ł lk 1ft t ś tut j '. ' 
wał jakig plan który ma .demaskować !!,IlU ""VVUI\!<l. J,aJ J"'S e my a we panu, Jakle motywY powodowały mną afront. 
prawdziwą em~o. eZIW~klę, ade w nieco iłllt1y,ch oczywista w tym wYlPaJdku. Jeszcze raz proszę I Mimo swe podniecenie, Renner dtO-

Gdy Ba opuwcza Hotel .. Lux" soostrze- o'Irohcmośdach, byłabym bardiro rada., mi wIerzyĆ, że jestem pana przyjaclól- sł'Y'szał w głolSlie nJie.znrujtOme1 nwt.ę praw-
ga na ~ory~alf'Zl1 ~złowieka w ma.s.ce. Ten BIla roz'radlO'Wma, tl"Z'ymafąc P'oo rę- ką .dztiwPti emocji: 
sam tajetnmczy m~nalomy angaiuje się do k h ~ ~ 6 ł lk l h' . -'/.\.. 
teatru OlImpja" Znany literat Renner ma ę swyc OIuU zuawc w. Jal c naz,y- - Trudno mi w to uwierzyć, - od- - CZYJZIuy panu tak bardzo za,leżało 
przybyĆ do wytwórni .. Urania". O Mister W'aIla., Skierowała się dl() kiancela.rJi, Pc pMl Renner nastrajając głos ',na nUltę na ,tem, by się me zcLr;ldzi,ć przed miss 
X-le donoszą dziennikł sensae. szczegóły. &t1odlze s:p'OItIkała ]eJkaJrza naczeI11l1.ego, S1t1I.1Jtku. - Zachowanie pani staje sIę ,AIlicją? 

Remer odwiedza ~ytwómie "Uratlll~". pr'O'feSlO1ra diOIktOlTa Brusa. coraz bardziej dziwne i.. nIepokojące. - Tak - krzycz.ał Reooer _ 2.ale-
~f:~~a~:O~~~a:o;:y ~=.r::' p!~i Paln profesor zurpclnte zapomniał te - Niepokoją'ce? - po~t6rzyta ta~ ty mi na '~m więcej, am paDli ~dz.i. 
lec u prawej r~i. j:esf: lekia'rzem, choĆ iJlIO'SH biały kitel i jemnlcza dama. Miałam wrażenie, - - Wcale nie sądzę, o D:ic,zem nie ,s-ą-

Ambasador meksykański w Wiedniu ukry- tr:zymall W ręłku sl'UJcha'WIkę. W głosie słychać bytło wYraźnie lronję, dzę, - odparł ur,wronym tooem głos z 
:a ;: ~~i~~cu Vf .!r~~a!ac1t kolie perło- - Witam p alllią , - rzelktl wycląga- - że potrafi się poo niepokoić tyliko tarmte~ 6,trOnlY, - prOiSlzę mnJie o to nie 
ąMnmd śc~~~ na~o-ro: ~81jemnłW1 wł.- j,ąc ku niej roal'elka diłoń - i - 00 spra- pewną osobą, na którą ostatnio Sp'TZ'yt- pomawiać. 

mywa,cz, t;ch8J!181luteryz()'W~~l'Y jlltko amba.s~- wi nasZlel gwJ.eźdlZie niewątpliwie wiek- się;gły się najprzer61mlejsze moce. - Każe mi pani ' - rzekł Reooer, 
do'!', krrudnl~ perły. N~ea!wtrz, llJII, w;.zwarue szą pr,ly'!leI1TIIIlI()IŚĆ - Żtegnam panią. Renner uśmlec!mął się do siebie: kla.dą.c na~k na słiowie "każe" - bym. 
przez łele{on zwra<Oa Je wt.r6d ty.tl\lCmych P l~,A, ń"i\,ft ,~ ,I t j n~ j , j b ł d '. ,\ .. k .3_, . 
niebezpieczeń.stw. otem z w t;'Uie '~ gman er ą pan cZ,Y lJUy eg? me2'JI1a oma y a zaz ros- ?t:zyn:I'O!Sil ~e:J SI ralJ.Zllony pIerścień. Oczy 

M1&ter X. dem~kuje Waildena jlllki> MW- DI1ofe'SOIf zagadJną~ Blę: na? Jl1lIi me po raz pierwszy zaObser- WlSta, że będę zanOOZiOlIly srpewć ten rooz 
sta i dotwma~ do ar~11otwacia ,MO'krego - CZY mógllbym mieć zaszczyt spę- wował, te gniewa ja. !ka'Żda 'kobieta, kt6- kaz, Jestem róWlIlJież !pewien, że nie hę-
Ru~;Ha':- j J , "d'ZeIlda z szanowną paiIlią wl.eczonr? J~- Tą się Renner !lIlteresw.fe. dzi.e mi dan,em UJjil"ze'ć pan.i. Nie mogę i-
ca'łuD'~u,l \"e t:~~~~~trr~r~~z~C~!e~: Ślli panow~ Z1echcą mi t/Qlwa'l1ZY1SLYć, bę- r~astąpna chwila pamy. Oboje mH- Jl.a.czej nazwa~ po;s'~ pew!, iia:k 
taJnej napaśC1 na Elę ze Sltrony aJkto,ra.. dę oczyWISta bard~o rad. czeh. szantażem. Nne ~. pam .z t.elgo b-
. S~ęga czyni stara?,La, by odkryć t!lljem- By1!i już u podjazdu, gd'y przed za- Z pozorną oboję:tnością, illawelt z 0- rrzyś ci , n1e jesrł: to IJW'}"kły &za.ntat: ~ 

nicę l. przekonywa elę, że ~~~a ~otu- k1ł:a<d zaiechal samochód poIlicy)ny. scmłoścl1\ odezwał Się wreszcie głos n!~- szanta:ż mo,rrulny, kt6ry zadaje mi cier. 
II\CY SIę do występ6w w ,,0I1m!P'rl , jest na W· d" . !rom' M rti I ś I . . L 
usłu~ach Renm.eT1a. . YS1aJ 'ł z tLI'e'g>O rS'lłIrz a.~. we c : . ~ iplen~a olKtl"qpne. 

Z I'o ?: kazu n:e;m~jomei 1?rzez telef?n, ~omls~rz brl bar:d~o ~ad, ile przyc'L}'11111 . - Dzwonię, by panlU prZYiJ)OtTI~le.c, . -;- ~hraża InDie /PUl, 'Hp'n':łaa pul, 
M~s~~r X zakra~a ,Się do mleszkal!la mIss SIę 00 WY'zWOlllema Ela· ze nie otrzymałam jeszcze pierŚCIenIa ze jest Jedyny ~ób na to, by ~t 
AliCH. Dcn,:,c,r. corkl posła anglelsklegO~ - - Przyjechałem, aby rozrpocza,ć d'o- Mls's Alicji, na kt6rym mi talk bardzo tych moich, jak de pan n.azywa, SIZa.1liłerty. 
ku. MISS AlICJa ch'i\"Yta go na goracym u zyn chodzenie. l!edlę :uU'siaf. przesłl1cnać se- ~ zal~ża.lo. Bę/dziet;lY się m~sieIi umówić, k~ać M:ilSt~I ~. by ~ł z ~ 

Stęga uprzedza Ele ? zamachu na ni~. krertatike,. D1elę~m~r~ I ty.ch WSZy~t- \V JaJkl ~posób nu go pan dostarczy; ~le~zc~l meml. Spa'hć '* czaroe UJm 
jaki plan Uje Szybska, Mlln? to Ela zostaje kIch. ktorzy wldz~eh C'ztowlleka. podaJą- . !?oPlero ~eral .Re~ne llprzytomml so- n'le l nue Maść nVgdy więcej JD.Uki. 
U'prowadzoll,a. Stęga kręP'tue szofera auta. CeltO sie Z1 asystenta profesora N. bl, ze przecież mkt mny, tylko właśnie 
które ~o, wlozlo wraz z )31ą. , ' "Walte1' _ J'~, ed<ylk" pOlka,zal znów co jego nie znajoma ponosiła winę za tę J 

.. 
PolICJa prowadZI (lo cho~zeme w sprawłle potrafi. Jc~j' to ;1"ldlen z na1n1ebezpicsz- straszną sytuaeję w jakiej znalazły się (Dalszu CI::Ift Jutro) 

uprO\l.'adZC11ia Eli "Vywladolwca nTz'es oU- •• ,. • d t' . I k' C" ~ ~ • 
chl1je dwie koleżanki Bli. 1Il1l1elszych ztoczyno6w, ]'a'Cy graSUją w w omu pos a aillgle s lego. zul, że, 



• 

głodu· y la II protestUI:~~{d~:~~g~!~~ąd 
łł~BZWykłil wytrzymałość liandhiBgo Historja bohatBrskiago / PSJLi Zoija B. w KatowiQ&Cb. Kdoie-

dzi 
burm.-"trza Cor"ku ta z.amęma. powintn.a się niemniej starać 

g U o zachowanie wx:ględ6w swego męża, 

J 
~a,k i młoda panna, :która dO!pliero stara 

oli dlueo ,.loOJiefl Dloj<e ięt fi.,. poflarOlu ~:at~ł,:~~~70:~~~t!:r~,:ho~=~ 
(z) Komisja lekarska, kt6ra zbadala hatera, plomiennego patrjoty irlandz-' przez dalszych 5 dni. dWoG,g,a nie.letlll'icih dZIi.e·ci, nie mo'że Pa.n~ 

Gandhiego, po 21-dniowym poście 0- kiego, Świeża jest jeszcze w pamięci I Należy podkreślić, że we wszystkich po§wl·ę·cać tyle czasu srwemu wygllądoWl 
rzekła, iż 64-letni starzec zniósł ten dtu wszystkich. Aresztowany przez angli- ' cytowanych wypadkach, głodujący, nie IzewnętrweIlllu, ~le go Paci pOlŚwięcała 
gi post bez specjalnego uszczerbku dla· ków, Mac-Sulney ogłosił na znak pro- I wyłąc:7tając Gandhiego i Irlandczyka, kiedyś, w cZMlaclt sw~ mł.odo'ścl. 
stanu swego zdrowia. Podczas całego testu głod6wkę, odmawiając przyjmo- I pili wodę. Absolutnej głodówki czło- Pa.rui Zofjo, dla P.an~ włM.Ilego dobra 
okresu swej głodówki Gandhi uie pod- wania pożywienia w ciągu 70-ciu dni, wiek nie może znieść tak długo. Tak radzę się ipl"zemóc i w pocze{ "świętych 
nosił się niemal wcale ze swego łoża, po upływie których stracił przy tom- naprz. aq,wokat włoski, Viterbro, który o'bowią.z;k6w" gOSlp'odarSttwa domowego, 
leżąc bez ruchu na Jednym boku. Od DOŚĆ. Pomimo protestów rodziny, wla na znak protestu przeciwko oskarżeniu z.aLiczyć ~e.szcxe kooiec.z.ny obowiązek 
czasu do czasu masowano mu nogi, dze zastosowały sztuczne o_dżywianie. I go O' dokonanie zabójstwa, rozpoczął es·tet}"cwego wy~ądu. NajczęściEl!j rora
wcierając świeże masło. Po odzyskaniu przytomności irland-

I 
głodówkę, zmarł na 17 -ty dzień, przy- dz.ane tony, ubolewające nad losem swe 

Glodówka taka może zdziwić jedy- czyk ponownie odmówil prz!:yjmowania czem termin ten uważany jest dla kai- go 1"oXlbiteg,D ogn1ska domowe'~o, nie zda 
nie europejczyków. W Indiach nato- pożywienia i _ utrzymał się przy życiu dego człowieka za ostateczny. qą i&OIbie ~rawy, że duta CJZ·ęŚć winy spa 
miast, w kraju fakirów, nie jest bynaj- I Mm li 'iI'! w..... . 2& _ da na nd..e s.ama. Pr~ Pam sama, że 
mniej zjawiskiem sporadycznem. Sam niez.byt ponęne ~1ąda kobieta/ nieu-
Gandhi naprz. odbył już w 1924 roku N-Iezwukl-a zemsta chl-nkl- CZ0SJan.a., w przylbrudzOQ'}'!lll 8iZlam!Olku i 
21-dniowy post, nie odnosząc żadnego ~ ł . przydep<ta.nyClh panklflach, zrugniewa.na i 
szwanku. Zdarzyło sie to nadomiar po ,gderliw,a. ,W~em OCi.Z~cie, te prowa-
ciężkim zabiegu chirurgicznYm, który Chciała zgładzić wszystkich mieszkańców wsi, którzy dzend,e gOSlpOdaTstwa do,mowe,g.o ;est nn'e 
go znacznie nadwyrężył. Na dwunasty zlinczowali jej narzeczonego jednokrowe lPołą~olne z kJł:o,potami i 
dz'eń lekarze, obserwujący przebieg (sb) Pisma chińskie donoszą o nle- Wkrótce wąż przybył do jednej z chat, zmartwieni.aani. Nie porwd.nny się on,e jed 
glodówki, oznajmili jednogłośnie, iż ZWykłym wypadku, jaki mial miejsce ; gdzie mieszkała samotna chinka i znikł naJk at ~k wicOOcznie odbijać na. wy~lą-
przedłużenie postu o Jeden chociażby w jednej z wiosek pod Szanghajem. W , w jej mieszkaniu. dz.ie i uSiPosdbioinruu gOSl)OlClynń .• 
dZień przyprawi Mahatme o niechybną wiosce tej od kilku lat już umierali lu- Gdy uczony wszedł do wnetrza, za- W.a:lka pomiędzy koIbi.ettą A męJŻ>czyz-
śmierć. Gandhi nie przyjmował żadne dzie wskutek ukąszeń pochodzących od j' stał leżące na podłodze inne żmiie. Wó- ną o mobycie wZlględów ,toczy się prz.ez 
~o pożywienia Jeszcze przez 10 dni. jadowitych żmij. W Chinach wogóle wczas dobył rewolweru i niezwłocznie całe życie ,idni~rL?OdiW'i.tma ustać nławeŁ 

Na Wschodzie "lodówka stanowi . i'" ' dk ść t 'b" Wd' d ' h d i k wówicxas, g y UD;" 'WiOije są już ma żoo-a zm le S~anOWlą rza O , a ZWłaszcza i Je za !t. rozne oc o zen e wy a- k . Zak h ą.ż t . 
zwykły sposób protestu aresztowanych żmije jadowite, to też ludność wioski I zało dopiero, skąd taKa wielka ilość ja_aml. ,oc any ~1 __ ' <> 'Zlnl8.icza::ue sym 
doprowadzając łch często do komplet- b ł . j kiś t d h ś' . d ' h ż" l l' . k patyC!zni.e}sze ZljawiJS\IW, a.niżelii mąż przy y a pewna, ze a ZłY uc m CI Się OWltyC mIl zna az a SIę w mlesz a-' 1--11... _ ... ,,~' 
ne"o wyczerpania i śmierci. d . - h' k' Gd h' k t b l j wlązanyUlD zno:szą.cy z Y'-"'"'r·ą ,/swóJ 

I'io na mą. mu c lU l. Y c lU a a ya eszcze . u 1 __ " T d p' Z f' d 
W 193" roku hl'ndus Jantl'ndwanat Mi d i' bl l h d l d t b d t Clę'iKll .ws. o t.eż, ro.ga am o JO, o ~ mo o praw ama aga nyc mo - m o a, została żoną an y y. >Ciężaru swych obowJą.zk6w powmn.a Pa-

Das, jeden z 16-tu spiskowców z Laor- łów, zły duch nie znikał. W końcu wla- Opryszka złapała iednak ludność ni konie-cza;1iie dodać ~e.s.zcze ieden, a tym 
ty, oddanych pod angielski sąd wojen" dze postanowiły sprowadzić uczonego, wioski i zlinczowała. Wówczas chinka winno być staranie o swój 'W}'Igląd ze
ny, przystąpił do głodówki i skonał w kt6ryby rozwiązał tę zagadkę. Specia- postanowiła zem~cić się nad wszystki- wnętr.z.ny. LelŻy to przedewszystkiem 
dniu 14 września, spędzając 61 dni bez lista zamieszkał w jednej z chat. mi mieszkańcami wsi. Wyjechała do w Pani właSJlly,m intere.Sii~. Chcąc się zaś 
pożywienia. Jakież było jego zdumienie, gdy Qe- Indyj, nauczyła się tresury wężów i ustrzec od losu linnych .z.cLra&anyCJh żon, 

Egipcjanin Taga Hussejn, skazany na wnego dnia znalazł w mieszkaniu swem kilka z nich przywiozła do rod~innej radzę Pani nigdy me odmawiać mężowi, 
karę 7 lat więzienia za zamach na ży- jadowitego okularnika, spotykanego je-, wioski. tle kroć prop01llU6e w.s,p6lne W'YiTśoie wje
cie Sidki paszy, zmarł w marcu 1932 r. dynie w Indjach. Na rozkaz Jej żmije napadały na czorem.. ZasłanLa.nle się zmęczeniem u
w: wyniku 50-dniowego postu. Uczony nie zabił węża, lecz skrępo- , mieszkańców i zabijały ich codzień po Sjprawiedliwtia Panią cO[pl'awda w o<:zacn 

Rekord światowy ustalił jednak eu- wał go, poczem uSlInął mu Jadowite kilka osób. Wyrafinowana zemsta chin m ę.ż.a. , ale bynadmn.iej nie LaPOIbiega szu' 
ropejczyk, mer Irlandzkiego miasteczka gruczoły i wypuścił na wolność. W ąi l ki wywolała w całej okolicy wielkie kaniu inne6 towar.zyszlti eskapad. 
Corcka, Mac-SuJney. Historia tego bo- "uciekł, a uczony podążył za nim. poruszenie. *: 

BeuMny G. Z. Niech Pan raz Jesz-

ar W Y W· O I a ł d c h a o' ~J., c a ~zk=a,p:~y .z,&i~~~Je~:Ż~Y~ 
'Wtt'ęcx powi.e, te życia w tr6jkę ni.e bę-
d1ii.e Pan to[erował i te powinna ~ę ona 

•- pula'" go o s' Wą przysz"OS'C'" ZJ-awa przepow.-e. zdecydo'Wlać, 'którego a: was wylbrać. Jeś ~ • ol • - Li ~elS,t do Pana !Pl'zyw.ią-za.na, trocha dz.ie 

działa upadek Romanowych!\:;=esi~~n:um::~~ pOWin-
(sIb Wiel'klie zaoiekawi.ende wywołała ł la wymaczyła carowa na na.sŁępnydz1eń I Po SJk.ończonym. seansie Papus o§- . J e~li z.a,ś .zwy~ęŻJ namięt.n.oM, panu 

ostano ~tsiaplloo, jaka ulkazał-a się na seaJlJS srp1ryty.stycoZllly. Pr6cz cara, catt'.o- wi.adc.zył, że tak długo, JPÓkii on ż)'lje, u-' IlJ.~ po~.osta.n,l~ nJlC m.ne;go, jak WTat I 
półkach ks.ięgarskicll we Francji. Auto- wej, i PaJ>US'a. wZliął w nim udział Łytlko da IIlI\l się .z.aW8Jz.e wezwać ducha z.mar- d~le,6mlOfP'UśC;Ć dom maM,onki. Stam ta
rem tej kS~ą2fid ~e8It Ma.urycy Pa'\eolog, I jCs.ZJCze adiutant. Celem seansu było wy łego cara i uratować s)'Itua·cję. Po kilku ,ki, ~ak. obeCJllLe, nie może trwać długo.. 
d)'lP'loma ts; fr~cU!s~ .. Pa'leGtog jest ce- woł.aoi.e d~ha ~~ego cara Ale1t.sanM I dniach PQteo~ła ,carowa 00 N owo~ro. ,gdyż ipr.zooewlSZy.stlciem. wsz:c~yłby Pa
nl'onynn pisarzem 1 h1Story1clean. Pr·z.ed dra m, OjCa Mikołaja U. Gdy po dłuż- I du, by pomo.dWLć Silę prze>d .złoŹlOnytn.1 w , n.u ~erwy,.a ~o'WtŁ~re Ilil.esn.a.skt domowe 
wojną był on amba,SJadorem :fir.anousflcim sl-ej konŁ.em'P1aaji Papus ośwti.adJCzył, te tamtejlSlXy,m k;lillWtorze szczątkami .§w.! odJbiłylby s~ę UJ)e.mnl1e na dmeciach, które 
w Peter~bur,gu, gdJme miał sposo!bnoot d<OOh zmarłego xna,jduje sńę już w poko- Barba.ry, OO'az popro'Slić przełol!oną k1a- d,.orósł~zy 1 pozlI1~w.'!zy !Pl'ZJ"CZYDę W13." 

zetknąć się z carem i ca.. rową. ju, OB.r mimo it był przeraWny do n-aj- sztom liiczą<:ą 107 lat . o błOgOsłaWień-I,. s.zy:ch .n.leG>orozuml~ń, m()J~łytby mienawi 
Osrtatn-ia jego l~a dotyczy tet wyiJSa;ego &toplIllia, zapytał .o~ca co go stwo. . dZileć Je·dno z rodz:t,c6w, lalk.o przy<:.zynę 

żyoia nla d'WiOO"ze~. NaalWięikKe l cze'ka. Mimo jego uzyskaoł.a, Papua ~- .zła. , ,. 
zaciekawienie wyw.oł1ało niemane do- Duch ALeksandra- NI odpowiedział: nego dDia zmarł, a właz Z Jego śmiercaą I ' Nlech Pan p.QJS,~,a.r~ SIlę przemó~ć to .. 
tychczas oświetlenie tycia na dJwOl1'ze l - ~usisz za. ~Z0łką cenę ~guieść ~~a l?rzestała wierzyć w swą szcą- 11110 ~ porzekonann,a G. wsikazać Jeoj,. ż~ 
carskim, Jak się oIkazuie zarówIDo car t rewolucJ,. Uda C1l SIę t.o, jednak illedługo I sitwą gwiazdę. Przeazttwała że następna ohocLailby ze wmglę.du na c1olb'ro dZlecl, 
jak i carOWa ota<:.Zali się 'wr6żbiarzam! i I wybuc~ OBa ~OWiOle z jeszcze wię-l rewo1lucj.a przynJiesi'e za'gładę caratu... po~.n~ poświ.ęci,ć swe. uczucia n,a r.zec;z 
często wypytywali się .o przyszłe ich kszą siłą. Odwagi, synul , oboW1~u., ~Zlect.w wieku la~ 6 1 3 1 p.ol 

~~~~je~ld,l~o~%b::;a'n,;~t;a~:=: l ' . .ą 3 MW łM :'~ud:rJr~'::~u ir~~e~.oz~.r~~ 
czyć sOlbie fakt, iż RaSipltlm zdolbył tak TAJa.-ICZY SD WIAT KOłłTRASTu' W dzi,c.ó:v dZ:leCJOIIl .tym nitlkt n1e za~tąp!l: wielka wład.zę. U 1'1 11 n Jeżeli tOIn.a Pana. ,!est roo.s.ądną koibletą 1 

Na,jwięks.ze wrażenie wy!Wołała na _ p;awd~~ą matką, to .po~.nna p'oś,,;,ięd,ć 
carowej p,rze:powied.nJi.a RarSpUWla, który I Tybet przestał byt dla europejczyków zamkniętą księgą Slę w lmttę SJWy,ch dz1.eCil l zruporn.nleĆ o 
zawołał pewn.ego ram: . ' T~.o'h.".j. do niedawna był dl! """"opel' ... ., wyzna''''''ów B,,,Ir1...1 .... sza"'a codzlen- tern, że sapla ma serce. Dohro dziecka, 

• • ,.-J U l 'yUV~ • ' • a "..... - ~ .... '" 1oIJ\JIUJ.Y" pow.:Jłaneg,o przez .nas do żyoia, jest na-
• ,- .Widzę bliski mój AVlPec. mrę, czyG{a zanikmętą kSięgą, pełną n!ezba- ność ze światem tajemnic! lIi'ezroZlumda- s,zym najświe,tslZ)"Il1 oibowiąZ!kiem. 
sm1er('.1ą gwałtowną, a wkrótce .potem danych tajemnic. Od I?ewne,go jed,uak t)"Ch dla europejcZyika owdów. c 

ciebie spotka nieszczęście. StraClSZ 8y-1 czasu jest on coraz cz ę.Sde i odwiedzany Strasser opowiada, że był naocznym 
na i koronę, a Rosja dost.aa.ie się w obce I }:\ądt to ;przez ekspedycje uaulkowe, bądź świG'd'kiem, sceny, jak asceta tJ"OOtański 
ręce... . . przez oiekawyc:h turyslt6w. sied'ząrc nagi w ternperatuJrze 35 stopni 

Pewnego razu m6w rz.ekł do carowe~ I Niedawno wyszła z dI1Ul1ru cielkawa poniżej zera, 'POPadł w ekstazę, podczas 
wsikazują'c na za1n!'-T~ą ~ewe: I ksi~ż.ka o TYlbecle, napisana przez nie-! której ?at gl1Ulbemi kroplami ściekał po 

- Patrz, ca;y wid.zi&z, ze Newa prze-I' jruklego Strassera. ZaslulgiUje ona d'late- calem Jego ciele. 
pehlionR jest krwią? , go na specja1rną uwagę, ponieważ autor i Niemniej ciekawą jest historia pew-

Te stałe przepowiednde R.ruspuHn,a, 1.t l pOfUisza ciekawe za,gadndenia l odkrywa I nego bellgiljskie'go misjonarza krutoHakie
nad rodziną carską Wlisi jak~.e'ś ndes.zozę- przed nami nowy świat wier.zeń ,i aud6w. go, który przy\by'Wszy do Tybetu nie 
ście sikłoni,ły wre,sLci.e oarów d,o spr.owa- DowiadU'jemy się też, że Tybet nie mógł się oprzeć tajemn~ozemu rurokowi 
dzenLa z,nane.go maga frallcUSlkd,eg.o Pa- i jest wcale tak bardzo zamkndęty i oddę- . lamaizmu i wstąpił do klasztoru tej pra" 
pusa. We Francji był Papus .m.my pod I ty od wypadków, jakich widoW1ni~ jest strurej se'kty, gdzie przebywał razem ze 
pseudonimem "Monsieur Philippe" i ja- I ostatnio resZlta Azji. Wcit\Jgnię1:a w wir zwadczanym przez si'ebie dawniej cza
ko ~p~rytysta' i ttlagfietyze.r zdobył sobie ! rewolucji. której ognlSJk1iem są Sowiety, rownikiern_ Zostal on w kr6t:k1im czasie I 
wie~ l;:~ pOpularność, 'I' '1aleiy ta krahla wraz z Afgan~stancm i I duchowny'lITl budd'yjskim, prześci.g-ając as .. 1M1iIIfi-.... \!M\-.Nf1,.;jj.i";,/~ A"'*tttm 

Z początkiem 1905 roku t>Tzybył P,a- Persją do Pa/1 stw t. zw, buforowych, ma- cezą i umartwianiem ciaia wszyst1<ich -----.-----. - . -" -'--' -- '- -'--'- '--'---.-
pUS d,o ~etersb.urga i z.aproSl~bny :tost~ł jący~h bronić Indyj przed wpływami boI! swych ' tow,arzyszy. , ca od szeregll Jat woi?a domowa w Chi
du C.~.r2bego SIOła, gdZIe zna1dowała SIę SZC\VlzmU, I Tybet Jest terenem, l?,'odZle bUlddyzm I nach rozpętała Dtljdzllksze okmcienstwo 
rezydencja ca'rów, ,.! Na gran!cy Tvbetu cy:viili~za'c.ia brata jlączy S'i:ę z ~zarną magją .~a'k bard,zo I i 'Yygnał~, z kraju dU'chownych buddyj-

Gdy P,al'UJs pfz)11był do CarlSlklego s~o ' się z prY'mltywem, mate'fjalloz,m z aJsce- rozpoWiszechntoną w Mongoln. TrwaJą- I S,klCh do l y,betu. 



ek o 'wejści St .rozgr do nożna . 
w Tarnowi,e LigiiPiłka 

Sytuacja nie jest jeszcze wyjaśniona 
Tarnovia - Metal 4:3 (3:2). 

W zupelriości zasłużone ZWYCięstwo 
Tarnovii, której slaby bramkarz fatal
nie puścił dwie bramki. Na wyróżnie
nie zasługuje: J achimek i Klimek. Sę
dziował bardzo c1Qbrze p. Lieberman z 
Krakowa. 

Niedzielne zawody o wejście do Ligi ry w ub. niedzielę pokonał 4-ty dyon Ijąc na ciwie gry 2 punkty i st. br. 4:6. 
nie przyniosły większych niespodzianek. samochodów pancernych z Brześcia 3:2 Trzecią jest 4-ty dyon s. p. 2 gry, O 

W grupie północno-zachodniej war- (1:1), wysunął się na drugie miejsce, ma- pkt., st. br. 3:6. 
sz~ska"P~o~~"umocnila~ęna~Hw ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
szem miejscu, ma.;ąc na dwie gry 4 punk 
ty i stosunek barmek 10:0. -,- Poznań
ska Legja znajduje się chwilowo na dru
giem miejscu, ma..jąc na dwie gry 2 punk 
ty i st. br. 3:3. Sądząc z obecnej formy 
tej drużyny, nie powinna ona być groźną 
dla drużyny warszawskiej. Na trzeciem 
miejscu uplasowali się łódzcy Turyści. 
Na dwie gry, zdobyli oni zaledwie t 
punkt i st. br. 2:3. OSitatnią w tej g'rupie 
jest bydgoslka PolonIa: 2 gry, 1 punkt, 
st. br. 1 :10. 

W grupie południowo-zachodniej sy
tuacja jeSlt ciągle niewyjaśnlona. Chwi
lowo stan ta/beli w tej grupie jest nastę
pujący: 1) Olsza (Kraków) 1 gra, 2 punk 
ty, 8't. br. 5:0, 2) Na.przód (Śląsk), 1 gra, 
1 punkt, st. br. 2:2, 3) UIlIja (Sosnowiec) 
2 gry, 1 punkt, st. br. 2:7. 

W, grupie południowo-wschodniej 
trudno również przewidz:ieć kto zosŁa
nie mistrzem. - Na.;większe szanse ma 
:przemyska Polonia. Dotychczas jednak 
drutyna ta nie rozegrała ani jednego me 
czu, zdobyła tylko 2 punkty bez walki z 
ipOwodu wycofania się si~dle.::kiego 
Strzelca. Stan tabeli: 1) Hasm'Jnea lRów 
ne) 2 gry, 4 pkt. S't. br. 5:2, 2) Polonia
Przemyśl 1 gra, 2 pUlllkty, sL br. 3:0 (wal 
kower) , 3) Strzelec (Siedlce) 3 gry, O 
pkt., at. br. 2:8. 

W grupie północno-wschodniej pro
wadzi zdecydowanie WKS (Wilno): na 
dwie gry zdOIbył ten' zespół 4 punkty i 
st. br. 7 :2. - 76-ty p. p. z Grodna, któ-

Wajsówna Jedzie 

Cracnuiil-- Bocheńs'ki K. S. 4:2 (1:1) 
Po rozpoczęciu gry już w trzeciej I a szczególnie Kisielińskiego idzie tuż 0-

minucie ZieliI'tski W. z podania Kisie- I bok bramki. 

16 p. p. --Samson 2:0 (0:0). 
Gra przy lekkiej przewadze wojsko 

wych. Niestety impotencja strzałowa 
drużyny Samsonu nie pozwoliła na 
strzelenie jednej choćby bramki. Publi
czności bardzo dużo. 

lińskiego uzyskuje pierwszą bramkę. -I 'W 33-ej minucie sędzia dyktuje kar
Drużyna B. K. S-u gra bardzo nerwo-I nego przeciwko Cracovii za rękę Seich 
wo jednak opanowuje się i w 9-ej mi- tera na polu karnem, z którego Zoba L 
nucie W zamieszaniu podbramkowem uzyskuje drugą bramkę. W 36-ej minu- C~arni - Ż. ~. S • .1:0 (lŻ:O). S 

Baj wyrównuje. cie strzela Kisieliński czwartą i ostat- Wymk krzywdZI druzynę . J\1.. :' 
Do pauzy utrzymuje się wynik nie- nią bramkę dla swych barw. Cracovia , ~tóra była równorzędnym pr~eclwnr-

rozstr:zygnięty. uważając powyższe zawody jako tre-I' klem Czarnych Z Jasła. SędZIOwał p. 
Po zmianie stron iuż w czwartej mi- ning przed wyja~dem do Czechosłowa- Gauda z Krakowa. 

nucie strzela drugiego goala Zieliński l cj! bagatelizowata sobie przeciwnika, 
T. nie bez winy obrony i bramkarza B'

j 
który w tym dniu był nadzwyczaj dys-

K. S-u. ponowany, grając jeden ze ' swych naj
Reprezentacja Polski 

W czternastej minucie uzyskuje Ki- I lepszych meczów w sezonie. 
sie1iński bramkę z karnego za faul R.o-! Publiczności jak na miejscowe sto-
baka. Szereg strzałów napadu Cracovji sunki b .. dużo. 

na mecz lekkoatletyczny z Austrią 
(I~M) Skład reprezentacji Polski na 

mecz z Austrją w dniu 15 b. m. w Kato
wicach przedstawia się ostatecznie na-

SpraWił zakazu nry wOJ·skowym stę~~~c~. Twardowski I Łopacki, 400 
~ m. Biniakowski i Marciniak, 800 m. Ku-

W' klubo.:h «:gw ft;ln~([h charski, Kuźnicki, 5 klm. fłałka, Kur-
(k-i) - Jak już podaliśmy, w ubiegłą Polsce zostanie silnie zahamowane, jeże pesa, 110 plotki Sznajder i Niemiec, ,. x 

niedzielę na nadzwyczajnem walnem ze li powołane czynniki w Państwie nie spo 400 Biniakowski, Kucharski, l.esicki, 
braniu Polskiego Związku Piłki Nożnej, wodują natychmiastowego usunięcia prze Maszewski, skok wdal Twardowski, 
rozważana była sprawa z.akazu gry woj- S2'!kód racjonalnego i nieskrępowanego I Nowak, skok wzwyż Pławczyk, Nie
skowych w klubach cywilnych w niektó żadnemi obosbrzeniami rozwo~u fizycz- I miec, tyczka Sznajder, k~la i dysk tlel-
rych okręgach. llego i sportowego na.jszerszych wars~ jasz, Siedlecki, oszczep f. Mikrut. 

Płk. Krzyski, w imieniu Państwowe- społec7.nych". 
go Urzędu W~~wa~a F~~me~ za- ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

~:?j~~~:;~~~1~~]J::8·~~~~r Pm~ miUnoUw~mi ~ł~wa['iemi W Kra~owie 
wych stos~k~w, w~d~ć zakaz dl~ woj- Wobec zbliżających się mistrzostw 

do Brukseli. skowych, )ezeh U\~aza)ą to za komec~n~ I pływackich Polski, które urządza Cra-
W t k . żd: d B k l' Kluby pułkowe me będą mogły naJezec covia na polecenie Polskiego Związku 

kiwany jest start Legji warszawskiej, 
która posiadając w swych szeregach 
doskonałych pływaków z braćmi 

Schreibmanami, Choiną, Chamiakó\vną 
na czele, jest najpoważniejszym kandy 
datem do tegorocznego mistrza. Klub 
T. P. G. N. Giszowiec tego roku przed
stawia się słabiej, bo takie asy jak Ka
putek, Jarkuliszówna są w słabej for
mie, a nawet myślą o wycofaniu się z 
czynego sportu. Jednakże sztafety pań 
są nadal bezkonkurencyjne W Polsce. 
A. Z. S. Warszawa to klub z przes~łoś
cią, którego piękne tradycje przecho
dzą. Sztefety panów, które dotychczas 
były domeną A. Z. S-u po stracie czo
towego pływaka Bocheńskiego są słab 
sze, mimo tego cały szereg doskona
tych pływaków A. Z. S-u z Szwanko
wskim, Matysiakiem, Kratochwilówną 

W 
.c~w8.IT e wyJe . za. o ru se l do żadnych zwją~ków cywilnych. Wła- pl I . Kk' d' h 13 

p. alsowna, na WIelkIe mlędzynarodo- d . k d" dn k d ... lywac (Jego w ra oWle w mac , 
d l kk tl ze WOJS owe ązą Je a o zmeSlenIa 14 ' 15 ' . b ł l' ;r hZ.~w~ y : . oa . ety.c~.ne·ctz.~ wio- podobnych klubów, jako samodzielnych k I K ~~erpnk~ . r. wd p YW~ n~t w ~ar-

!-c. y. we kmtl~ rowme,z .uł l.a. a a-Ijednostek sportowych. Wo.jskowi w czyn U ra ~o"':tS llmk~ po prŁo e o~ak~m 
SI-eWlczowna, ora OpUSCI a lUZ New- . ł 'b' b d gl' . ć t I marsz. ;:,WI a s lego, gen. uczyns le
York na statku "Pułaski" dn1a 29 lił(ca wnelLls uz

b 
Ihe, ę .ąln mo} IWułPardazwla o.sPkoor y ~o, woj. Kwaśniewskiego, dr. KapNc-

. dn" t' b d' d IK U ac cywI yc l, e w JS we v 11 K'l" k' . M D b 
1 W ~u lU rzeJszym przy. ę zle ~ o- nie mo,gą jednak ograniczać poszczegól. I\I~gO, pu L , I ms lego 1 '. ą row-
penhagl~ skąd bezpośrednio uda Się do nych dowódców O. K, dywiz;ji i garni. sk,lego, na lamach naszego PIsma omó: 
Brukseh. zonów w wydawaniu zakazów indywi-, wlmy s.zanse poszczególnych klubów I 

Mecz kolarski dualnych. zawodll1kó~. . . . 
Po dyskusji, Walne Zebranie PZPN. Na starcie zJa.wlą Się wszys.cy pl~-

Warszawa-Ł6df 
W najbliższą środę, dnia 9-go b. m. 

odibędzie się na Dynasach ciekawy mecz 
kolarski Warsz.awa--Łódź. Udział wez 
mą najlepsi zawodnicy tych dwuch okrę 
gów z mistrzem Pols1ci, Puszem i wice
mi,strzem Einlbrotem na czele. Program 
przewiduje szereg spotkań dla sprinte
rów, wyścigi długodystansowe, australij
ski, biegi z dwuch startów i t. d. 

(RM) Tłoczyński postanowił nie 
brać udziału w grze pojedyńczei w tur
nieju o mistrzostwo Polski W Katowi
cach w dniu 14 b. m. Decyzję swą mo
tywuje on zmęczeniem. · Będzie jednak 
grat w grze podwójnej z J. Stolaro-
wem. 

- W Budapeszcie, w meczu lekko
atletycznym, Węgry pokonały Niemcy 
południowe 73:54. Na zawodach w bie
gu na 15000 m. ustanowił Szabo nowy 
rekord węgierski z wynikiem 3:59,1. -
Bodossy pobił również rekord węgierski 
w skoku wzwyż, osiągają: 195. 

- W Wiedn.iu, na mistrzostwach 
Europy w strzelaniu do rzutków, zawod 
nik polski, Kiszkurno zajął 6-le miejsce, 
os iągając 292 pkt. na 300 możliwych. -
P:erwsze mie jsce zajął węgier Lemni
zer - 2"18 pk t. Drt! żynowo zwy,;iężyly 
równ i eż 'Vlr;;:1ry przed Danią. 

- Siever t, zna.ny lekkoa tleta T!ie
miecki, który niedawno pobił rekord 
świda VI lO-boju, otrzymał honorowy 
medal najwyższej niemieckiej magistra-

przyjęło następującą rez,olucję: wacy, którzy mają coś do powled.zema 
"Zważywszy, że sport polski w szcze w walc~ o zaszcz~tny tytuł druzyno

gólności piłkarski, znalazł się obecnie w wego. mIstrza Po~sh 
ciężkiem położeniu, głównie z powodu I . Ujrzymy WięC dotych.~zasowego 
nieprzewidzianych trudności, jak zakaz mistrza l lea~era ~ punktaCJI za 2 lata 
należenia młodzieży sZlkół średnich do T. P. G. N. GISZOWI~C, A. Z. S .. Warsz~
kulbów sportowych, nadmierne opodat- :va ,. E. ~. S. KatOWIce, CraCOVię, Leglę 
kowanie imprez sportowych, odcięcie I Wiele l.nn~ch. . . 
wszelkich subwencyj państwowych dla Z WielkIm zamteresClwamem oeze-

na czele będzie bronił stanowiska A. Z. 
S-u jakie zajmuje w ogólnej punktacji. 

Klubem o wielkiej przeszłości to jest klubów sportowych, o~raniczenia pasz
portowe, zakaz należenia akademickich 
stowarzyszeń sportowyoh do państwo
wych związków sportowych, a ostatnio 
zaJkaz należenia wojskowych od cywil
nych klubów piłkarskich, walne zgroma 
dzenie PZPN. uważa za swói obowiązek 
pUiblicznie dać wyraz poważnej obawie, 
że tempo rozwoju tycia sportowego w 

P d i d 'E. K. S. z Katowic posiadającym niezli-rze WY. az em czoną ilość doskonałych pływaków, 
Cracovii do Nitry którzy nie wiele ustępują asom rep re-

Cracovia wyjeżdża w piątek do Ni- !-entacyjnym klu?u t. zn. Karl,iczkowi J. 
try w Czechosłowacii na turniej sto- l G., Barys~owI , . Rothertowl: wystar
wiański, gdzie spotka się z Concordią, f czy wspommeć, ze na ostatmch zawo
Bratislavą i Nitrą w dn 12 13 i 15 sier- dach 2 sztafety 5 x 50 m. stylem do
pnia br' • ",:olnym przepłynęło ten dystans w cza 

szo€b 
Cra~o~ia wyjeżdża w swym pełnym sle ~e~szym od rekordu Polski jak i 

składzie ligowym w ilości 16 graczy z r6wmez 2 sz~~fety 4 x 2ąO uzyskały le
Kałużą i Chruścińskim _ kt6rzy od pszy czas, nlZ sztafety mnych klubów 
d) . t· i d b j w tym roku. 

tury sportowei. 

1uzsze~o czasu renuJą są w o re Cracovia to jedyny klub lokalny, 
kondycJ. który wystawi zawodnik6w 'do mi-

Mistrzostwo Niemiec na 3.000 m. z Sport 
przeszkodami zdobył Goehrt w czasie 
9:25,8 sek. W Nowym Sącżu 

:- Dnia 10 b. m. ro~cm.ie się w ) 
Sztokholmie mecz o puha..r Davisa S!we- Gwiazda - Steru (Tarnów - San-
cja-Belgja. W skład drużyny szwedz- decJa 1:6 (0:1). 
kiej wchodzą: Oetsberg, Ra.mberg, Soe- Gra obu zespołów na niskim pozio-
dersŁroem i Garell. mie, na wyróżnienie zasługuje Wojs, 

_ Prasa włoska donosi, że Urugwaj który uzyskał dwie bramki. Dalsze go
z.~odził się wziąć udział w piłkarskich ale strzelili Kopacz 2, Landenberger I 

OrędzieIski po 1. 
mistrzostwach świata, o ile or~anizatorzy Z gości jedyną bramkę uzyskał Kre-
podwyższą sumę ofiarowaną mu na kosz 
ta przyj azd u. .,Jn!llclIIl'.· .S.ęgdll7.i.rI. .. p'''P!llEalll''.' ł.o.w.srk!li. __ ~~. 

- Sztafeta niemiecka w składzie: I" 
Radtke, Schmieden. Nietschke, pobiła I 
rekord światow'y na 3x800 m. pań, osią- I 
gając czas 7 :45,5 ' 

strzostw. kt6rzy mogą zdobyć punkty. 
Tu należy wymienić Kota i Roupperta. 

Dzięki dość dobrej sztafecie 4 x 200 
można myśleć o zajęciu przez nią pią
tego miejsca w ogólnej punktacji. 

Również należy wspomnieć o trze
cim klubie warszawskim, który uplasu
je się w pierwszej szóstce, a miano\vi
cie o Delfinie, klubie czysto pływackim 
który posiadając Bocheńskiego, 7.daje 
się, że jedyncgo pływaka, kt6ry dla te
go klubu zdobędzie punkty, kto wie 
czy nie wystarczające aby Cracovię 
zepchnąć na dals ze miejsce. W dal
szych miejscach znajdują się kluby I. K. 
P. Siemianowice, Pogoń LW6w, Unja, 
Warta z Poznania.. 



"pOCZy ek mo ze 

Na zdjęciu naszem widzimy plażę w Gdyni, przepełnlOną licznymi amatorami 
k~pieli morskich 

Pi S- pertowce • 

Na zdjęciu naszem widzimy wspanlałeg o psa angielskiego, biorącego przeszko
dę długości 9 stóp. 

Ze z udu L g·o iatów 

We wszy-stkich nadmorskich i narzecz· 
nych mieiscowościach sezOn wioślarski 
jest w pełni. Lodzie wypłynęły na pełną 

wodę. 
Zdjęcie przedstawia urocz:vst~r moment skladmia wIeńca pOd krzyżem Romual

da Trau2utta na terenie dawnei Cytadeli w Warszawie. 

AMERYKANIN CUNNINOHAM, 
rel~ordzista świata w biegu na 880 yar
dów, startuje obecnie z powOdzentem ' 

w Europie; 

Codzienna nowelka "Expressu". - odpowiedział ~ l Na'zaj,mrz w g'oazlnach Il"a'lllnych' aijwo-
- Nie, mój panie, z tego interesu nic kat udał się na p.rzedmieścle i odszukał 

.rR "'ol'b nie wyjdzie. Po pierwsze dlatego, że nie domek, wskazany m'UI przez RUiOrechta. 
" ... wier2'Ję w tę całą historję, a po drugie Była to zniszczona rudera, stanowią-

, ' dlatego, że z takimi luldŹlmi jalk pan i ea własność jakiejś stal'usz.tki. Adwokat 
, Adwokat przez parę chwil milczącO! wpływem alkoholu. ZabMstwo to rów- i pański przyjaciel wolę nie zawierać żad- obejrzał również dokła'dnie przylegają

spoglądał na młodego mężczyznę, któ- nież nie miało chairakteru rabUlnkowego'j ny,ch Ultllów. Gdyby panu [roziła jakaś ' cy do dom!ku ogródek. 
ry zjawił się w jego gabinecie. Poprostu zwykle porachunki osobiste. sprawa karna, m6g~bYll11 w niej wystą- W godzinę \P'Óźniej \konferował j~ 

- Cze'go pan sobie życzy? - spy- - Ale o co 'panu właściwie chodzi?- pić w charaikterze obrońcy. Innych inte- ze starusZlką. ' 
tal wreszde. niecierpliwił SIę adwokat. resów jednak z panem mieć nie mogę. Nie chciała ona jeana'k w żalden spo-

- Chcę z panem zagrać w otwarte - Właśnie, właśnie, WSZystko panu - Myślałem, że pan jest mądrzej- sób sprzedać swe'go domku. 
karty - odpad nieznajomy. - Brzede-' zaraz wyUUlmaczę. Ammnd, powierza- szy, panie mecenasie - uśmiechnął się - Domek ten - tłUlmaczyła mu '-
wszystkiem muszę panu po1cazać kartę l jąc mi swoją tajemnioę, zaznaczył je:d- cynicznie oprY1szek., należał jeszcze 0.0 mego pradziada. 
zwolnienia z więzienia. Przed trzema 1I0cześnie, że llodzieli się ze mną skar- AdwOIkata ogarnęła wścielkłoŚć. Wszyscy moi przodkowie tuJtaj U1mi'e-
dniami wypuszczcmo mnie na wolność. bem, o ile go wYdostanę. Dziś rano dbej- - Broszę w tej chwHi wYjść- za- rali. I mnie j lulż niewiele pozostało do 
Odsiadywałem trzyletnią karę za wła- rzatem domek, w którym zalkoPał pie- wołał. - Dziś jeszcze mUlsi pan opuJś- życia. Nie chclałabYll11 s,ię wię przeno-
manie. nIądze. Mi1.lJsiałbym [O OCZyWiście kupić, cić nasze miasto. Uprzedzam, że jeśli sić. 

Adwokat obejrzał dokument i rzekł: gdY'Ż w inny sposób nie można przecież się pan nie zastosuje do me[o żądania, - Ale mogłCllby pani tUi pozostać 
- Czy teraz ·ma pan nową jakąś obrzymać zezwolenia na roZ'kopanie to w tej chwili skomunikuję się z po- przecież nie zamierzam się bynajmniej 

sprawę? ' ogr6dka. Otóż, jak pan się panie mece- licją . 'Miejscowe władze potrafią pana tu wprowadzać. 
- Bynajmniej, narazie nic mi abso- nasie zapewnie domyśla, pozbawiono natychmiSJst wyekspedjować. Stamsl-ka jednak nie chciała w dal-

lutnie nie grozi. Nie chodzi mi bynaj- mnie praw. Nie m6głbym więc nabYIĆ tej Rupreaht ukłonił się adwokatowi z szym ci8,i&,u słyszeć o tej tranzakcji. 
mniej o obronę w sądzie. Przyszedłem posesji. Zresztą nie chciałbym wogóle przesadną galanterją i wysze.dł z biura. Ody jednaIk adwokat zaofialrował jej 
do pana z pewną konkretną propozycją· zawierać żadnych ofIcjalnych U1mów, po- AdwOkat natY'Chmiast zatelefonował znaczną SUlmę, poczęła się wahać. I tego 
W więzieniu zetknąłem sLę z nieja:kim nieważ władze nie obdarzają mnie spe- dq dyrektora p o'licj'i, z k,tórY1ll1 zresztą i dnia jeszcze, w godz'i-nach popołudnio
Armandem, pochodzącym z te,go mia- cjalną sympatją. Chciałem wi'ęc panu żył na stopie przyjacielskiej. Powiedział f' wych, w kancelarji rejenta zawarto od
sta. Ja mieszkam w innej zupełnie czę- mecenasowi zaproponować spółkę. Kup mu o przYjeździe &'roźn~go o.prys~ka powiednią umowę. 
ści krai'u i po raz pierwszy w żydu pan ten dom, a wówczas pod'zielLmy się Ruprechta, dodając. że wważa. że tego, Nazaj1utrz rano staruszka otrzymała 
przyjecha!em dziś do tego grodl\1. w trójlkę tym skarbem. osobnika należałoby jaiknajszY1bciej zmu- pieniądze i natychmiast opuściła miasto. 

Otóż Atrmand, który ma jeszcze do Przybyły wy,ciągnął z kieszeni do- sić do opuszczenia miasta. Twierdziła, że jedzie na wieś do 
Ddsiedzenia trzy lata, niedawno powie- kument i wręczył go adwokatowi. , Dyrektor policji OCZyWiście przyznał krewny'ch. 
rzyl mi swoją tajemnicę. W pewnym Z dolmmentu wYnikało. że knmand mu sł,wsznoś'ć i zapewnił, że natychmiast A popołudnLu adwokat otrzymał list 
dom1nl na przedmieściu, zakooał on w obdalrza swego kolegę z celi, Ruprechta; zajltllie się tą sprawą. od .R;uprechta. 
ogródku bardżo poważną SiUlmę pienię-! całkowitem zaufaniem i zgadza się Z!gó- W godzinach wieczorowych zadzwo- - Bardzo panu jestem wdzięczny, 
dzy. Muszę zaz naczyć, że pieniądze te ry na wszelkie jego postanowienia oraz , nił <?n d'o adwokata i zakomuni:kowat, że pan }{IupU tę r,wderę' mojej matki. Nikt 
nIe pochodzą z kra:dzieży. Armand całą ewentualny podział ska'rbu. że Ruprecht z własnej wo.li opuścił mia- nie chciał dać za ten domeik ani grosza. 
sumę wygrał w karty. Obecnie odsiadu- Adwokat oddał R'ulprechtowi dokl\l:- sto, to te'ż nie potrzeJbowal w tVtn1 kie- Jednocześnie muszę panu zaznaczyć, że 
je nn ikarę Z2. zabójstwo, dokonane pod. ment ispoglądaiac nań z pewną ironją, min1m UŻY'ć żadnych środków. cała historja ze slkarbem jes,t zmyślona. 
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